
Na cześć 37 rocznicy Wielkiego Października

Robotnicy zaciągają Warty Produkcyjne
W Fabryce Maszyn Żniwnych w Starołęce 

zakwitły czerwone proporczyki
WARSZAWA (PAP)
Włókniarze Łodzi, Pabianic i Dzierżoniowa, stoczniowcy 

Gdańska, hutnicy „Bobrka", robotnicy Fabryki Maszyn 
Żniwnych w Starołęce, Fabryki Superfosfatu we Wrocła­
wiu, Zakładów im. Szadkowskiego w Krakowie — zaciąg­
nęli w dniu 28 bm. Warty Produkcyjne dla uczczenia 
3? rocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Paździer­
nikowej. W tysiącach indywidualnych i zespołowych zobo­
wiązań postanawiają oni spotęgować walkę o ponadpla­
nowy produkcję, o wyższą jakość wyrobów, o niższe koszty 
własne.

fabryka maszyn 
ŻNIWNYCH w starołęce

W pierwszym dniu zaciąga­
nia wart w Fabryce Maszyn 
Żniwnych w Starołęce na 316 
stanowiskach roboczych za­
wisły czerwone proporczyki 
— symbol pełnienia warty.

Hasło do zaciągnięcia wart 
rzuciła załoga głównego mon­
tażu, pracująca pod kierun­
kiem mistrzów Wacława Mi­
kołajczaka i Bogdana Majki.

Rozruch II hals
elektrolizy 
w hucie a!um?R;um 
w Skawinie

KRAKÓW (PAP)
W dniu 28 bm. popłynął 

prąd do wanien elektrolitycz­
nych II hali produkcyjnej w 
hucie aluminium w Skawinie 
Zapoczątkowany -został ostatni 
etap prac przed oddaniem hali 
do eksploatacji wstępnej.

Brygady te postanowiły zmon 
tować do końca października 
dodatkowo 5 snopowiązałek 
ciągnikowych.

„Na doświadczeniach i przy 
kładzie radzieckich ludzi na­
uczyliśmy się coraz lepiej wy 
korzystywać nasze maszyny i 
urządzenia, których dostarczył 
nam Wielki Związek Radziec­
ki — powiedział zaciągając 
wartę Bogdan Majka. — Dla­
tego przed świętem Kraju 
Rad, które jest również na­
szym wielkim świętem, chce- 
my zapewnić towarzyszy ra­
dzieckich, że ich przykład bę­
dzie nam stale przyświecał, 
gdyż nasze cele są wspólne — 
zbudowanie dobrobytu i u- 
trwalenie pokoju na świecie“. 

WŁÓKNIARZE
ZPB IM. STALINA W ŁODZI

Od wielu dni włókniarze 
największych w kraju zakła­
dów włókienniczych — ZPB 
im. J. Stalina w grupach 
związkowych i zespołach pro­
dukcyjnych zastanawiali się 
i radzili nad tym, w jaki spo­
sób najgodniej uczcić zbliża­

jącą się 37 rocznicę Wielkiej 
Październikowej Rewolucji.

W wyniku tych narad i dy­
skusji 28 bm. tkacze i tkaczki, 
mistrzowie, inżynierowie i mę 
zowie zaufania zakładu „C" 
tego kombinatu •wystąpili z 
konkretnymi postanowienia­
mi.

Zobowiązania obejmują 
wszystkie dziedziny pracy, i 
tak na przykład tkaczka Ge­
nowefa Barczyk, która uzy­
skuje wysoką wydajność pra­
cy i dobrą jakość produkcji, 
zobowiązała się zmniejszyć

(Ciąg dalszy na str. 2)
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Wspaniałe osiągnięcie budowniczych.
socjalistycznej Warszawy

Pierwsza turbina
w elektrociepłowni „Żerań" jot pracuje

Gorqca woda z ciepłowni ogrzeje 
90 tysięcy izb mieszkalnych, instytucje 

oraz hale fabryczne Stolicy
W godzinach porannych rozpoczęła ruch próbny pierw­

sza turbina członu ciepłowniczego elektrociepłowni ,,2erań“.
nie schodząc ze stanowisk aż 
do uzyskania pełnego sukce­
su.

Noc poprzedzająca urucho­
mienie turbiny upłynęła na 
szczególnie wytężonej pracy. 
Ambitna zmiana technika Ale­
ksandra Kityńskiego obsługu­
jąca turbinę pracowała bez 
przerwy kilkanaście godzin,

Nadzwyczajny zjazd 
FP Socjalisłyoznej

PARYŻ (PAP)
Kierownictwo Francuskiej 

Partii Socjalistyczne'' postano 
wiło zwołać w dniach 10 do 11 
listopada br. nadzwyczajny 
zjazd tej partii. Na porządku 
dziennych tego zjazdu znajduje 
się sprawa ustalenia postawy 
deputowanych socjalistycznych 
w przyszłej debacie nad ratyfi­
kacją układów londyńskich i 
paryskich w Zgromadzeniu Na­
rodowym oraz sprawa udziału 
socjalistów w rządzie Mende9- 
hra ce.

Jak już donosiliśmy, Poznań 
odwiedziła delegacja działaczy 
kulturalnych oraz społecznych 

z NRD.
Goście z NRD przed hotelem 
Bazar — w środku poznański 
literat Egon Naganowski. Od 
lewej: Rudolf Jahn, Erna
Krahn, Dieter Weihard, Egon 
Naganowski, Manfred Streu- 
bei, Guenter Cwojdrak, Kurt 

Henschel.

^GODZINY
WKRAWiNA ŚNIECIE
W mieście Vaasa, w Finlan­

dii, istnieje tajna organizacja 
młodzieży faszystowskiej pod 
nazwą „Hema“, która stawia 
sobie za cel „zwalczanie komu­
nistów". Kontynuuje ona dzia­
łalność innych organizacji fa­
szystowskich, które w swoim 
czasie zostały zakazane.

Z Florencji donoszą o no- 
^V>n sukcesie włoskiej po­
wszechnej konfederacji pracy. 
»» wyborach do organizacji 
Związkowej zakładów przemy­
słowych „Galileo" uzyskała ona 
‘4,8 proc, ogółu oddanych gło­
sów.

22 października odbyła się w 
Damaszku demonstracja ludno­
ści na znak nrotestu przeciwko 
krwawym represjom wobec u- 
czestników pokojowych mani­
festacji w Jordanii.

W pobliżu Wysp Owczych u 
'egł katastrofie wodnopłato- 
wiec RAF. udający się tam dla 
Wzięcia na pokład ciężko cho­
rego marynarza brytyjskiego. 
Czterech członków załogi po­
niosło śmierć

O
W ciągu trzech kwartałów 

br. polski przemysł obrabiar­
kowy uruchomił produkcję 20 
nowych typów obrabiarek do 
motali i drzewa. Są to m. in. 
tak nowoczesne agregaty, jak 
karuzelńwka KCE-200 szlifier 
ka do walców hutniczych, to­
karka kopiarka szlifierka do 
otworów SOA i wytaczarka 
WHA-125.

wieś wysuwa
na radnych powiatowych
W powiecie tureckim miesz 

kańcy wsi wybrali 53 gro­
madzkie komitety Frontu Na­
rodowego W Piaskach (gmina 
Świnice) na zebraniu Frontu 
Narodowego dyskutowano nad 
potrzebami nowej gromady. 
Postanowiono m in wpłynąć 
na Gminną Spółdzielnię w 
Świnicach. aby otworzyła

Na zastępcę radnego MRN 
załoga Poznańskich Zakładów 
Wyrobów Korkowych wysunę­
ła Gabrielę Zając, przodowni­
cę pracy, członka ZMP.

Ob Hołderny zobowiązał się 
dla uczczenia wyborów wyko­
nać oświetlenie do 4 przycze- 
pek. co pozwoli na uzyskanie 
około 500 zł oszczędności.

sklep gromadzki, zorganizować 
u siebie zlewnię mleka dla wie W FABRYCE KOSMETYKÓW
lu okolicznych wsi oraz dopo­
móc młodzieży w zorganizowa­
niu Ludowego Zespołu Spor­
towego.

W tychże samych Piaskach, 
25 bm. ponownie zebrali się 
chłopi, gospodynie i młodzież, 
by zgłosić kandydatury na rad 
nych powiatowych. Wysunięto 
3 Kandydatury Władysława 
Kubisiaka z Podlęży, Jana Sta­
siaka z Parskich i Karolinę 
Malinowską.

W Grzymiszewie chłopi dali 
wyraz swojej silnej więzi z 
klasą robotniczą Zgłosili na 
kandydata pracownika Turec­
kich Zakładów Jedwabnlczych 
—Władysława Kalandę. Na dru 
giego kandydata wybrano na­
uczyciela Piotra Kowalskiego.

Podobne zebrania odbywa­
ją się we wszystkich groma­
dach naszego województwa. 
Mieszkańcy wsi żywo omawia­
ją na nich programy Powiato­
wych Komitetów Frontu Naro­
dowego

W najbliższych dniach wiel­
kopolska wieś wysunie kandy­
datów na radnych gromadz­
kich. (pr)

Wybieramy
naj’epszych

W POZNAŃSKICH
ZAKŁADACH WYROBÓW 

KORKOWYCH
Burzć) oklasków przyjęto 

Kandydaturę do MRN Włady­
sława Hołderny, przodującego 
kierowcy.

„LECHIA
Załoga „Lechii" wysunęła 

jako kandydata do Wojewódz­
kiej Rady Narodowej — Sta­
nisława Gancarza, kierownika 
działu kontroli technicznej. 
Zabierając głos w dyskusji, 
Walerian Mizerski m. in. o- 
świadczył:

— Obywatela Gancarza 
znamy wszyscy dobrze. Wie­
my, że jako radny Miejskiej

(Ciąg dalszy na str. 2)

Godzina 6 rano. Dobiegają 
końca ostatnie prace związane 
z przygotowaniem rozruchu. 
Kieruje nimi młody radziecki 
inżynier — Amielin. W ma­
szynowni panuje gorączkowy 
ruch 1 podniecony nastrój.

Godz. 6 min. 12 — wirnik 
potężnej turbiny drgnął i za­
czął się powoli obracać. Na 
wielkiej tablicy rozdzielczej 
roziskrzyły się różnokolorowe 
światła kontrolne — ożyły wska 
zówki wielu manometrów, ze­
garów 1 innych aparatów po­
miarowych turbiny O godz. 
6.20 wirnik turbiny kręci się 
już z szybkością 420 obrotów 
na minutę. Szybkość ta stale 
wzrasta.

*
Uruchomienie elektrociepło­

wni „Żerań", jednego z naj­
większych i najnowocześniej­
szych tego typu zakładów w 
Europie — będzie poważnym 
krokiem na drodze do lepsze­
go zaspokajania rosnących po­
trzeb stolicy i okręgu war­
szawskiego w energię cieplną 
i elektryczną. „Żerań" — zbu­
dowany na wzór podobnych 
obiektów radzieckich — jest 
pierwszym ogniwem przyszłe­
go systemu energetycznego 
wielkiej Warszawy.

Uruchomienie elektrociepło­
wni, która dzięki specjalnej 
konstrukcji turbin i innych u- 
rządzeń dostarczać ma nie tyl­
ko energii elektrycznej, ale i 
gorącej wody, oznaczać będzie 
oszczędność ok. 200 tys. ton 
węgla rocznie.

Elektrociepłownia łączona 
jest obecnie z miastem kilo­
metrami rurociągów, którymi 
do mieszkań i urzędów Pragi 
oraz dzielnic lewobrzeżnej 
Warszawy popłynie gorąca 
woda, a do zakładów przemy­
słowych — para technologicz­
na. Ogółem gorąca woda z e- 
lektrociepłowni popłynąć ma 
do ok. 90 tys. izb mieszkal­
nych, ogrzeje ona blisko 3.3 
min. m3 budynków użyteczno­
ści publicznej oraz ok. 6 min. 
m3 hal fabrycznych

O rozmiarach elektrociepło­
wni świadczy m. in. fakt, że

31 października dniem walki
ludu francuskiego

przeciwko remilitaryzacji Niemiec zach.
W całej Francji odbywają 

się intensywne przygotowania 
do organizowanego 31 paździer 
nika dnia walki przeciwko re­
militaryzacji Niemiec zachod­
nich.

Do lokalnych komitetów or­
ganizacyjnych napływają pe­
tycje, rezolucje oraz listy zbio 
rowe 1 Indywidualne, w któ­
rych społeczeństwo francuskie 
domaga się odrzucenia ukła­
dów w sprawie odbudowy od­
wetowego Wehrmachtu Wszy­
stkie te dokumenty woli na­
rodu francuskiego przekazane 
zostaną premierowi i deputo­
wanym do Zgromadzenia Na­
rodowego.

Wszyscy merowie Kantonu

kubatura obiektów wzniesio­
nych już na wiosnę br. na po­
nad 20-hektarowym obszarze 
przekroczyła 600 tys. ms. Jest 
to mniej więcej tyle, co mia­
steczko składające się z prze­
szłe 600 jednorodzinnych dom 
ków.

40 ton w jednym dniu
Zbiorowe transporty
pomagaj cr 
w wykonywaniu
bowię?k€wych doetew
Powiat gostyński, jako pier­

wszy w województwie poznań­
skim wykonał miesięczny plan 
skupu żywca. Aktyw i chłopi 
zdają sobie jednak sprawę z 
tego, że wykonanie planu mie­
sięcznego. to depiero część speł 
nionego obowiązku. Wykonać 
plan roczny — oto zadanie 
główne.

W ostatnich dniach chłopi 
zorganizowali tu trzy zbiorowe 
dostawy żywca. 321 rolników 
dostarczyło do punktów skupu 
w Fon’ecu, Pępowie i Piaskach 
k;lkaset bekonów, cieląt i in­
nych zwierząt rzeźnych o łącz­
nej wadze około 40 ton, z cze­
go ponad 12 ton przypada na 
obowiązkowe dostawy.

Doświadczenia chłopów go­
styńskich wykorzystują osta­
nie również inne powiaty. W 
gminie Budzyń (powiat Cho­
dzież) 67 gospodarzy zorgani­
zowało dostawę kompleksową, 
przywożąc do punktu skupu 
112 bekonów (waga — ponad 
8,5 tysięcy kg) oraz 62 łony 
ziemniaków. Dziesięciu chło­
pów wykonało w ten sposób 
swój roczny plan dostawy żyw­
ca, a trzydziestu dwóch — plan 
dostaw ziemniaków, (rek)

Depesza PKOP
do Brytyjskiego Komitetu 
Ob.onców Poxo,u

W związku z organizowa­
nym przez Brytyjski Komitet 
Obrońców Pokoju kongi^sem 
w sprawie światowego bezpie­
czeństwa. który odbędzie się w 
Londynie w dniach 30 i 31 bm. 
— Polski Komitet Obrońców 
Pokoju wysłał do Brytyjskiego 
Komitetu depeszę następującej 
treści:

DRODZY PRZYJACIELE!
Polski Komitet Obrońców 

Pokoju przesyła Wam wyrazy 
szczerej przyjaźni dla narodu 
angielskiego i serdeczne po­
zdrowienia i życzenia owoc­
nych obrad.

Polscy bojownicy o pokój 
witają Wasz Kongres w spra­
wie bezpieczeństwa światowego 
jako przejaw dalszego wzrostu 
s’ł pokoju w Anglii, jako wy­
raz woli szerokich warstw na­
rodu angielskiego przeciwsta­
wienia się tworzeniu agre­
sywnych bloków i wskrzesze­
niu odwetowego militaryzmu 
niemieckiego, który stanowi 
największe niebezpieczeństwo 
dla pokoju Europy.

Zawarcie rozejmu w Korei i 
w Indochinach wykazało, że 
wszelkie, nawet najtrudniejsze 
problemy sporne można roz­
wiązywać w drodze rokowań. 
Tylko ta droga prowadzi do za 
pewnienia pokoju i bezpieczeń­
stwa narodem Europy i całego 
świata. Wierzymy głęboko, że 
prace Waszego Kongresu przy 
czynią się do zwycięstwa idei 
rokowań i pokojowego współ­
istnienia narodów o różnym u- 
stroju społecznym, że pomogą 
narodowi angielskiemu w wal­
ce o wielką sprawę pokoju i 
bezpieczeństwa narodów. 

POLSKI KOMITET 
OBROŃCÓW POKOJU 
PRZEWODNICZĄCY

(—) J IWASZKIEWICZ

Pożegnalna wizyta
premiera Nehru 
u Mao Tse-tunga

Agencja Nowych Chin po­
daj e, że przed opuszczeniem 
Chin Ludowych premier In­
dii Nehru złożył wizytę poże­
gnalną przewodniczącemu 
Chińskiej Republiki Ludowej 
Mao Tse-tungowi, wiceprze­
wodniczącemu Czu-tech‘owi, 
przewodniczącemu stałego 
Komitetu Ogólnochińskiego 
Zgromadzenia Przedstawicie­
li Ludowych Liu Szao-tsi, pre 
mierowi Rady Państwowej 
ChRL i ministrowi spraw za­
granicznych Czou En-laiowi.

Podczas wizyty pożegnalnej 
premier Nehru odbył z Mao 
Tse-tungiem rozmowę.

W dniu 27 bm. premier 
Nehru opuścił Pekin, udając 
się w drogę powrotną do 
Delhi.

Już trzy powiaty
wykonały plan kontraktacji gnu

konopi na 1955 rok

St. Junien (Haute-Vienne) — 
komuniści, członkowie SFIO, 
niezależny socjalista będący 
merem męczeńskiej miejsco­
wości Oradour — ogłosili de­
klarację piętnującą uchwały 
londyńskie i paryskie. Doma­
gają się oni jednocześnie po­
wszechnego rozbrojenia w dro 
dze rozmów między wszystki­
mi wielkimi mocarstwami oraz 
wzywają ludność do manifesto 
wania w dniu 31 października.

Francuska prasa demokra­
tyczna stwierdza, że manife­
stacja ogólnonarodowa w dniu 
31 października zwróci uwagę 
rządu 1 parlamentu na wolę 
narodu francuskiego który do­
maga sie wejścia na drogę roz 
sądku, niezawisłości i pokoju.

i
Dobre w tym roku zbiory 

oraz bardzo korzystne warunki 
kontraktacji na 1955 r., jakie 
zapewniła rolnikom sierpnio­
wa uchwała Prezydium Rzą­
du, spowodowały, że kontrak­
tacja produkcji roślinnej, a 
szczególnie lnu i konopi prze­
biega w województwie poznań 
skim bardzo sprawnie.

Już w pierwszych dniach 
października br. powiat Sza­
motuły — jako pierwszy w kra 
ju — zameldował o wykonaniu 
planu kontraktacji. W dniu 23 
i 24 bm. powiaty Środa i O- 
borniki złożyły podobne mel­
dunki.

Wiele spółdzielni produkcyj 
nych powiększyło w tym roku 
obszar kontraktacji. I tak np. 
spółdzielnia w Sławnie, pow. 
Czarnków, która uprawiała 
dotychczas 1 ha lnu, zakon­
traktowała na przyszły rok 2 
ha, spółdzielnia w Kluczewie, 
pow. Szamotuły, zamiast, do­
tychczasowych 7 ha, zakon­
traktowała 12 ha.

Szereg gromad również zre 
alizowało już całkowicie plany 
kontraktacji lnu 1 konopi o- 
raz innych roślin przemysło­
wych i oleistych. Wieś Osowo

w powiecie gostyńfNcim na przy 
kład zameldowała o wykonaniu 
planu kontraktacji lnu w 
102,2 procentach. Poza lnem 
chłopi z tej wsi zrealizowali z 
nadwyżką plany kontraktacji 
jęczmienia* grochu, kukurydzy 
(w 110 procentach) oraz ma­
ku i rzepaku.

Jak nas informuje woje­
wódzki pełnomocnik Minister­
stwa Skupu w Poznaniu —- 
najsłabiej przebiega realizacja 
planów kontraktacji produkcji 
roślinnej w powiatach: Konin 
i Turek.

Trzeci trójczłon
eleklryczny
wyremeistowany
ponad plan roczny

WROCŁAW (PAP).

W dniu 25 bm opuścił Lu­
bań skie Zakłady Naprawcze 
Taboru Kolejowego trzeci już 
wyremontowany ponad plan 
roczny trójczłon elektryczny.

Do znacznego podniesienia 
wydajności pracy zmobilizo­
wało robotników, techników 1 
inżynierów zakładów urucho­
mienie linii elektrycznej War­
szawa —Łódź.



Komisja Polityczna ONZ
uchwala projekt rezolucji 5 państw

w sprawie rozbrojenia
i zakazu broni masowej zagłady

NOWY JORK (PAP)
27 października w Komisji Politycznej Zgromadzenia Ogól­

nego NZ odbyto się głosowanie nad zgłoszonymi w ciągu dy­
skusji projektami rezolucji w sprawie rozbrojenia i zakazu 
broni masowej zagłady. Projekt wspólnej rezolucji ZSRR, 
USA, Wielkiej Brytanii, Frań cji j Kanady został uchwalony 
jednomyślnie.

Na początku posiedzenia 
przedstawiciel Kanady Martin 
w imieniu . własnej delegacji o- 
raz delegacji Związku Radziec 
kiego. Stanów Zjednoczonych. 
Wielkiej Brytanii i Francji za­
proponować. aby projekt rezo­
lucji hinduskiej przekazany zo­
stał Komisji Rozbrojeniowej do 
dalszego omówienia.

Delegat Indii Menon oświad­
czył, że zgadza się z tym wnio­
skiem i że będzie za nim głoso­
wać.

D’'zedstawiciel Wielkiej Brv 
tanii D:xon omówił szczegóło­
wo te zagadnienia, co do któ­
rych istnieje jeszcze rozbież­

Robotnicy zaciagaia
Warty Produkcyjne

(Ciąg dalszy ze str. i)

ilość odpadków o 1 proc. W 
ciągu krótkiego czasu po­
nad 2 tysiące robotnic i ro­
botników zaciągnęło Warty 
Produkcyjne dla uczczenia 
wielkiej rocznicy.

ZAŁOGA ZPB IM. 22 LIPCA

Przeszło 1500 robotnik >w ZPB 
im. 22 Lipca w Dzierżoniowie 
postanowiło dla uczczenia 37 rocz 
n-icy Rewolucji Październikowej 
zaciągnąć Warty Produkcyjne 
M. in. załogi tkalni tych zakła­
dów wyprodukować mają dodat­
kowo- 39 ty®, metrów tkanin pier 
wszego gatunku.

Stając na wartach członkowie 
brygad remontowych w Zakła­
dach Chem|cxnych „Superfosfat" 
we Wrocławiu postanowili skró­
cić czas remontów pieców o 5 
dni. co pozwoli wyprodukować 
ponad plan 1100 ton superfos- 
fatu.

ROBOTNICY ZAKŁADÓW 
IM. SZADKOWSKIEGO

Pierwsza w woj. krakowskim 
na Wartach Produkcyjnych dla 
uczczenia 37 rocznicy Rewolucji 
Październikowej stanęła załoga 
Zakładów Budowy Maszyn i Apa 
ratury im Szadkowskiego w Kra 
kowie. Hasło do wart rzucił tam 
brygadzista oddziału aparatury 
chemicznej, wysunięty w tych 
dniach przez załogę na kandy­
data do Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej — Józef Migda

„Dla nas robotników — mówi 
Józef Migda — szczególnie bliska 
jest roczn’ca Rewolucji Paździer­
nikowej. Przecież to dzięki niej 
władzę w naszvm kram ujęli 
robotnicy i chłopi. Gd.vhv nie 
Rewolucja Październikowa, na­
wet w najśm’elszych marzeniach 
nie mógłbym sobie wyobrażać słe 
bie — robotnika decydującego 
o sprawach ftaszego zakładu, mia 
sta czy województwa"

HUTNICY „BOBRKA"
W dniu 28 bm na pierwszej 

i drugiej zmiame wszystkich wy­
działów ^bdukm^n^tfh i pomoc­
niczych huty „Bobrek" zaciąg­
nięto setki wart produkcyjnych

Podejmowaniu wart nie towa­
rzyszyły specjalne masówki. Bez 
pośrednio przy piecach, urządze­
niach walcowni i innych agrega­
tach brygady zastanawiały się 
nad najgodniejszym uczczeniem 
wielkiej rocznicy.

STOCZNIOWCY GDAŃSCY

Na pokładzie oplecionego rusz­
towaniami statku typu Tramp",

2.602.0(1(1 z.otycfi
oszczędności

19 bm wykonaliśmy warto­
ściowo roczny plan produkcji 
— taki meldunek nadesłała o- 
statnio załoga Poznańskich Za­
kładów Nanrawv Samochodów.

W II kwartale br zakłady te 
otrzymały już dru<d sztandar 
przechodni, za uzyskanie naj­
lepszych wyników w ogó’no- 
połskim. międzyzakładowym 
współzawodn ic+w’ p bra n żowy m. 
a ponadto wykonały z przeszło 
100-procentowa nadwyżką ro­
czny plan obniżki kosztów włas 
nych zaoszczędzając w pierw­
szych 9 miesiącach bież, roku 
przeszło 2 602 000 zł.

ność w stanowiskach Związku 
Radzieckiego F mocarstw za­
chodnich.

. Następnie zabrał głos prze­
wodniczący delegacji radziec­
kiej A. J. Wyszyński

W związku z oświadczeniem 
Dixona, że Wielka Brytania 
dołoży wszelkich starań, aby

ski st vierdził. że delegacja ra­
dziecka również uczyni wszyst­
ko, co leży w jei mocy, aby o- 
siągnać porozumienie w celu 
zapewnienia pokoju i bezpie- 
cz*»*«twa narodów.

Wvą7yński npdkreślił po­
nownie. że przyjęcie propozycji

osiągnąć porozumienie, Wyszyń i sprawozdania zawierającego

budowanego w stoczni gdańskiej 
zebrali się wszyscy jego budów 
aiczowie.

.Zbliża się w’elkle święto, 37 !zakazu broni masowej zagłady,
rocznica Rewolucji Październiko­
wej — mówił m. in budowniczy 
statku Tytus Gąska — rocznicę 
tę uczcijmy lepszą pracą na War­
tach Produkcyjnych. Szybciej 
budujemy statek".

W dniu zamknięcia Centralnej 
Wystawy Rolniczej w Lublinie 
minister rolnictwa — Pszczólkow 
ski wręczył wysokie odznaczenia 
najlepszym wystawcom — przo­
dującym chłopom, członkom spół
dzielni produkcyjnych, pracow- j delegatach wstrzymujących się
nikom PGR.

Na zdjęciu: min. E. Pszczół­
ko wski dekoruje srebrnym krzy-

od głosu.
W dniu 29 października Ko­

misja Polityczna przystąpi do 
iem zasługi Jana Chorobika. przo omawiania następnego punktu 
dującego hodowcę z gromady porządku dziennego — sprawy 
Dobczyce .pow. Myślenice. , tak zwanych „akcji zbioro- 

CAF — fot. Kondracki 1 wych".

racia naszej młodzieży
|7 omsomoł powstał w burzliwe dni, gdy 

młoda Republika Rad broniła się przed 
inwazją największych potęg kapitalistycz­
nego świata. W te dni być komsomolcem 
znaczyło przede wszystkim walczyć. Nie­
zliczone zastępy młodzieży wstępowały 
wówczas w szeregi stworzonej przez partię
Armii Czerwonej, by z bronią w ręku od­
pierać czyhające na tycie radzieckiej ojczy 
zny hordy obcych interwentów i wewnętrz 
nej kontrrewolucji.

Po zakończeniu wojny domowej kipiąca 
energia i zapał młodzieży radzieckiej skie­
rowane zostały na odbudowę zniszczonej go 
spodarki narodowej. Korasemoł stał się od­
danym pomocnikiem partii w walce o so­
cjalistyczne uprzemysłowienie kraju, o ko­
lektywizację rolnictwa. W latach pierw­

szych pięciolatek komsomolcy dokonywali 
cudów pracowitości, ofiarności l wytrwa­
łości przy budowie wielkich obiektów prze 
myślowych, usprawnianiu produkcji i or­
ganizowaniu socjalistycznego współzawod­
nictwa.

W latach wielkiej wojny narodowej hi­
storia Komsomołu wzbogaciła się o nowe, 
wspaniałe karty. Cały na radziecki 
szczyci się bohaterskim czynem lotnika- 
komsomolca, Gastello, który skierował 
swój płonący samolot na skupisko wrogich 
czołgów i cystern z benzyną. Co trzeci żoł­
nierz słynnej 62 armii obrońców Stalin­
gradu był komsomolcem. Na terenach 
okupowanych komsomolcy tworzyli od­
działy paHyzanckie, które paraliżowały 
działalność wroga. Symbolem męstwa mło­
dzieży radzieckiej, nieśmiertelnym wzorem 
i natchnieniem dla młodzieży wielu naro­
dów stali się bohaterscy młodo-gwardziści 
— komsomolcy Krasnodonu.

Obecnie, gdy partia i rząd radziecki 
wcielają w życie gigantyczny program bu­

ZSRR w sprawie zredukowania 
o iedną trzecią sił zbrojnych 
pięciu wielkich mocarstw by­
łoby poważnym krokiem na tej 
dro< ze. W dalszym ciągu mo­
głyby być uzgodnione norm 
redukcji zbrojeń poszczegó 
nych państw, rozmiary reduk­
cji różnvch rodzajów broni itd.

Z kolei wiceminister Wy­
szyński wypowiedział 6ię prze­
ciwko australijskiemu projek­
towi rezolucji, który, ;ak wia­
domo, zaleca Komisji Rozbro­
jeniowej, aby zażądała od se­
kretariatu ONZ przygotowania

dokładną charakterystykę sta 
nowisk wielkech mocarstw w 
sprawię rozbrojenia1*.

Przeciwko australijskiemu 
oroiektowi rezolucji wypowie­
dzieli się także przedstawiciele 
Francii. Grecji, Jugosławii, -Li­
banu i Burmy.

Następnie odbyto się głoso- 
v arie nad rezolucjami i wnio­
skami.

Rezolucja pięciu państw 
(Związku Radzieckiego, Stanów’ 
Zjednoczonych, Anglii, Fran­
cji } Kanady), która stwierdza, 
że należy podejmować dalsze 
wysiłki w celu zawarcia mię­
dzynarodowej konwencji w 
sprawie redukcji zbrojeń oraz

została uchwalona jednomyślnie 
nrzez wszystkich członków Ko- 
ml<=il Po’itvczre1.

Przewodniczący Komisji Po­
litycznej, przedstawiciel Ko­
lumbii Urrutia złożył gratula­
cje delegatom Związku Ra­
dzieckiego, Stanów Zjednoczo­
nych, Anglii, Francji i Kanady 
i podkreślił doniosłe znaczenie 
polityczne tej jednomyślnie 
uchwalonej rezolucji.

Wspólny wniosek 5 krajów 
w sprawie przekazania Komi- 

■ sji Rozbrojeniowej hinduskiego 
‘ projektu rezolucji uchwalony 
| został 58 głosami. Przeciwko 
i wnioskowi głosował tylko de­
legat Kuomintangu.

Następnie odbyło się głoso­
wanie nad wnioskiem delegata 
Salwadoru, który zapropono­
wał, aby projekt rezolucji au­
stralijskiej został przekazany 
Komisji Rozbrojeniowej do 
rozpatrzenia. Wniosek przed­
stawiciela Salwadoru został u- 
chwalony 47 głosami przy 7

downictwa komunistycznego, wzrasta nie­
pomiernie rola Komsomołu jako organiza­
tora młodzieży, jako petężnej dźwigni jej 
patriotycznych wysiłków. Uczestnicząc w 
ogólnonarodowym współzawodnictwie, wal 
cząc o wysoką wydajność pracy w prze­
myśle 1 rolnictwie, wykazując niewyczer­
paną inicjatywę w dziedzinie doskonalenia 
technologii produkcji, komsomolcy i cała 
młodzie* radziecka blorą czynny udział 
w realizacji historycznego zadania nakre­
ślonego przez KPZR — zapewnienia naro­
dowi radzieckiemu w ciągu najbliższych 
2—3 lat obfitości artykułów powszechnego 
spożycia.

Komsomolcy są inicjatorami stosowania 
nowatorskich metod w produkcji. Tysiące 
chłopców i dziewcząt z Moskwy, Leningra­
du, Kubania, Ukrainy 1 Innych miast i re­
publik zgłosiły się w tym roku do ochot­
niczej pracy przy zagospodarowywaniu 
ugorów i odłogów Kazachstanu, Syberii, 
Uralu i Powołża.

Wspaniałe są osiągnięcia komsomolców 
na wielkich budowlach komunizmu—przy 
budowie elektrowni wodnych kujbyszew- 
skiej i stalingradzkiej, i innych gigantów 
pokojowego budownictwa radzieckiego. 
Brygad}’ komsomolskie osiągają tam wy­
sokie cyfry przekroczenia norm, przykła­
dem swoim mobilizują wszystkich mło­
dych robotników do coraz wydajniejszej 
i lepszej pracy.

„W naszym tyciu — pisał Mikołaj 
Ostrowski — usiłowaliśmy stać się podobni 
do tych zadziwiających ludzi, którzy nazy­
wają się starymi bolszewikami, którzy po­
przez bohaterską walkę przywiedli nas ku 
szczęściu, jakim jest życie w kraju socjali­
stycznym". Marzenie to spełniło się. Wy­
chowany na szczytnych wzorach partii 
bolszewickiej Komsomoł stworzył bojowy

Coraz więcej
załóg górniczych
melduje o wykonaniu
zadań miesięcznych

O przedterminowym wyko­
naniu miesięcznych zadań wy do 
bycia węgla zameldowała 27 
bm. inicjatorka współzawod­
nictwa dla uczczenia „Dnia 
górnika1* — załoga kopalni 
„Gem. Zawadzki", jako trzecia 
— po „Concordti11 i „Czela­
dzi".

28 bm. meldunki o wykona­
niu planu miesięcznego przed 
terminem złożyły kopalnie: 
„Gottwald", „Kleofas11, „Mor- 
timer", „Wesoła" i „Zabrze- 
Wschód".

Adenauer orzybył
cfo fyS/a

Do stolicy USA przybył na 
tygodniowy pobyt kanclerz 
boński Adenauer. Ostatnim e- 
tapem jego podróży na pokła­
dzie amerykańskiego samolotu 
wojskowego była przed Wa­
szyngtonem Nowa Funlandia-

W stolicy USA Adenauer 
odbędzie rozmowy z Eisenho­
werem i Dullesem. Przewiduje 
się, że w piątek podpisany zo­
stanie między Niemcami za­
chodnimi a Stanami Zjednoczo­
nymi „układ o przyjaźni, han­
dlu i żegludze". Dalszy pro­
gram pobytu Adenauera obej­
muje uroczystość wręczenia mu 
dyplomu „doktora honorowego" 
uniwersytetu Columbia w No­
wym Jorku. Kanclerz boński 
ma przemawiać w poniedziałek 
na posiedzeniu rady stosunków 
międzynarodowych. Powrót je­
go do Bonn ma nastąpić 4 li­
stopada.

Wybieramy najlepszych
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

Rady Narodowej dobrze wywią­
zuje się ze swoich obowiąz­
ków. Obywatel Gancarz jest 
członkiem naszej Rady Zakła­
dowej i przewodniczącym Ko­
misji Rytowo-Mieszkaniowej. 
Dzięki niemu usprawniono ko­
munikację autobusową MPK 
do naszych zakładów, założono 
chodniki i naprawiono jezdnię 
na terenie naszego zakładu.

W WYDZIALE ZDROWIA 
Na zebraniu w Wydziale

Zdrowia Prezydium MRN dy­
skusja potoczyła się wokół 
spraw dotyczących dalszego 
usprawnienia lecznictwa w na­
szym mieście. Przeprowadzo­
na w bież, roku rejonizacja iecz 
nictwa otwartego daje wszyst­
kim pracownikom służby zdro 
wia możność lepszego niż do­
tychczas opiekowania <?1ę cho­
rym. nakłada jednocześnie na 
lekarzy zwiększone obowiązki. 
Odpowiedzialność za zdrowie

Nasi kandydaci
FAr. Stanisława Andrzejewskiego, lekarza-dermatolno-* 

dyrektora Szpitala im. Strusia w Poznaniu wysunieP
na kandydata na radnego do Wojewódzkiej Rady Nam 
dowej. Niełatwo zastać go w gabinecie. Przebywa albo na 
którymś z oddziałów szpitala, albo gdzieś na zebraniu /S 
konferencji w Prezydium WRN, albo w terenie Dyr An 
drzejewski jest od trzech lat radnym WRN i aktvwml 
pracuje w Komisji Zdrowia. * 1 ie

Pytamy naprzód o pracę zawodową:
Ważne dla nas sygnały to m. in. skargi i życzenia pacjen­

tów w sprawie np. wyżywienia czy traktowania przez obslua 
szpitalną. Oczywiście chodzi nam również o wychowanie >7? 
szego personelu pielęgniarskiego i pomocniczego. Jedynie sto 
pień schorzenia należy przyjąć za kryterium w stosunku do
pacjenta, a nie jak to praktykowało się przed wojną_wza’?
dy finansowe. Nad tym czuwa nie tylko dyrekcja szpitala, ale 
również Związek Zawodowy Pracowników Służby Zdrowia

Pracując w Komisji Zdrowia WRN miałem możność zapo­
znać się z pięknym projektem rozbudowy szpitalnictwa w Po. 
znaniu. Powstanie nowy obiekt na 350 łóżek, położony na 
prawym brzegu Warty i drugi — szpital dla. zakaźnych przy 
ul. Bułgarskiej. Dużą wagę przywiązujemy do unowocześnie­
nia naszego szpitala m. in. przez zaopatrzenie go w urządze­
nia do przeprowadzania operacji z zakresu chirurgii torakal- 
nej.

Problemem szczególnie ważnym dla społeczeństwa — ciąg­
nie dyrektor — jest równomierne rozmieszczenie lekarzy-spe- 
cjalistów na prowincji w szczególności zaś na obszarze za~ 
niedbanych pod tym względem powiatów wschodnich — kol­
skiego, tureckiego i konińskiego. Oto wdzięczne zadanie dla 
Komisji Zdrowia nowej WRN.♦ * ♦

I nż. Władysław Jungst, bezpartyjny kandydat na rad- 
1 nego do Miejskiej Rady Narodowej w Poznaniu, był po­

czątkowo pracownikiem fizycznym. Obecnie jest kierow­
nikiem Zakładów Sprzętu Lotnictwa Sportowego:

— Całą swoją wiedzę pragnę zużytkować dla dobra nasze­
go społeczeństwa. Stąd rozumiem, że wiedzę muszę stale po­
głębiać. Obecnie dokształcam się ideologicznie, zapisałem się 
bozoiem na Uniwersytet Poznański, gdzie studiuję marksizm- 
leninizm.

Dla uczczenia wyborów załoga naszego zakładu pracy zo­
bowiązała się wykonać plan roczny lś dni przed terminem.

Gdy zapytujemy inż. Jungsta o dalsze szczegóły z jego 
życia, pracy, czy najbliższych projektów, przerywa:

— To co powiedziałem chyba wystarczy, a poza tym nie 
słowa przecież decydują, ale czyny.

Bardzo słusznie.

wszystkich mieszkańców pod­
ległego lekarzowi odcinka, wy 
magać będzie nawiązania przez 
lekarzy odcinkowych jeszcze 
ściślejszego kontaktu z ludno­
ścią, do nasilenia wizyt domo­
wych, do pilnego rejestrowa­
nia i przekazywania radzie na­
rodowej potrzeb ludności, zwią 
zanych z lecznictwem.

Aby zapewnić jak najlep­
sze wykonanie tych zadań, pra 
cownicy służby zdrowia na­
szego miasta pragną mleć rów 
nież swoich przedstawicieli w 
radzie narodowej Na zebra­
niu w Wydziale Zdrowia wysu 
nięto na kandydata do MRN 
felczera — Lecha Nowaka na 
zastępcę radnego — dr Bo­
gdana Jenka. (kb)

W ZAKŁADACH PRODUKCJI
CZĘŚCI ZAPASOWYCH

Uważnie wysłuchali zebrani 
programu wyborczego Miej­
skiego Komitetu Frontu Na-

zastęp ludzi bezgranicznie oddanych ojczy­
źnie i narodowi, głęboko ideowych i wie­
rzących w swe siły, gotowych do wszel­
kich ofiar i do pokonania wszelkich trud­
ności na wielkim froncie walki o szczęście 
całej ludzkości, o pokój i przyjaźń wszyst­
kich narodów świata.

„Komsomoł jak ognisko wielkiego pieca 
przetapia i formuje nowego radzieckiego 
człowieka" — mówił Michał Kahnln. Ogni 
sko to, rozżarzęne płomieniem gorącego 
patriotyzmu i internacjonalizmu ukształto­
wało tysiące młodych bojowników, którzy 
są głównymi pomocnikami KPZR i rządu 
radzieckiego w dziele budowy komunizmu.

To pokolenie młodzieży radzieckiej jest 
najserdeczniejszym przyjacielem, starszym 
towarzyszem bojowym młodzieży polskiej. 
Komsomolcy walczyli w pierwszych szere­
gach armii, która przyniosła naszej Ojczy­
źnie wyzwolenie. W wiciu miastach ra­
dzieckich komsomolcy współzawodniczą w 
jak najszybszym wykonywaniu zamówień 
dla polskich zakładów przemysłowych. 
Komsomolcy pracują przy budowie wspa­
niałego pałacu przyjaźni — Pałacu Kultury 
i Nauki w Warszawie. Na życiu i czynach 
komsomolców młodzież polska uczy się 
przezwyciężać trudności w walce o socja­
lizm, budować obok domów i fabryk także 
młode dusze i kształtować w nich najszla­
chetniejsze cechy ludzkie, „Bracia nasi 
najbliżsi — to komsomolcy spod Stalin­
gradu i Charkowa" — pisała Hanka Sa­
wicka w konspiracyjnej „Walce Młodych"

W 36 rocznicę powstania Komsomołu 
młodzież, polska wyraża tym najbliższym 
swoim braciom uczucia gorącej miłości 
i przyjaźni, życząc im dalszych wspania­
łych zwycięstw na froncie walki o zbudo­
wanie ustroju szczęścia człowieka.

M. DANIELEWSKA

rodowego, dorzucając potem 
własne myśli i spostrzeżenia.

— Budujemy nowe domy, 
fabryki, szkoły — rzecz dzi­
siaj tak naturalna, a jedno­
cześnie tak nowa dla tych, 
którzy pamiętają dawne, ka­
pitalistyczne czasy — mówił 
stary frezer Michał Anioła. 
— Chodzi teraz o to, abyśmy 
umieli te osiągnięcia powięk­
szyć przez jeszcze bardziej 
wydajną pracę.

W dyskusji wskazano też 
na wiele drobnych, ale istot­
nych problemów miasta — 
mówiono o złym oświetleniu 
ulicy Prośnickiej na Juniko- 

błota ipełnej
źródlanej na

wie, o zawsze 
wybojów ulicy 
Winiarach.

Jako kandydata na członka 
rady narodowej — wszyscy 
jednogłośnie wskazali na Sta­
nisława Napierałę

— Dobry fachowiec, kole­
żeński w pracy — pomoże 
każdemu kto się do niego 
zwróci, nie bumelant, nie pi­
jak — mówi Anioła, wysuwa­
jąc kandydaturę. Napierała 
nie pozostał dłużny za to wy­
różnienie. Dziękując, zobowią 
zał się nie wypuścić do koń­
ca bieżącego roku w produk­
cji ani jednego braku.

Jeszcze raz wstaje Anioła. 
— Ja zwiększę o 2 procent 
wydajność pracy — zobowią­
zuje się.

Posypały się zobowiązania- 
Tokarz Feliks Dratwa zwięk­
szy o 1 procent dotychczaso­
wą wydajność, frezer Ryba 
nie wypuści w listopadzie ani 
jednego braku, Stanisia 
Werner obsłuży dodatkowo 
drugą maszynę.

Wykonaniem podjętych zo­
bowiązań załoga fabryki u- 
czci zbliżające się wybory do 
rad narodowych, (kb)

W ZAKŁADACH MOTORY­
ZACYJNYCH

Jako kandydata na radnego 
Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej uczestnicy zebrania wysu­
nęli generała wojsk lotniczych 
Jana Bieleckiego.

— Ja proponuję na kandy­
data do Miejskiej Rady Naro­
dowej Jana Jabczyńsklego — 
odzywa się z sali Stanisław 
Antkowiak, i tę kandydaturę 
przyjęto gorącymi oklaskami.

Dopełnieniem uroczystego 
zebrania były zobowiązania 
produkcyjne, które dla uczczę 
nia zbliżających się wyborów 
podjęli m. in. Henryk Budny, 
Tomasz Ciesielski. Stanisław 
Gruchot. Walery Fąferek i 
Ignacy Bernat. Zobowiązania 
te przyniosą tysiące złotych 
oszczędności.



Wacław Morawski
dyrektor Biurł Organizacyjnego 

fl zespołu Urzędu Rady Ministrów

mieszkańców
pady narodowe są w PoL
-I’- sce Ludowej organami 

władzy państwowej w poszcze­
gólnych jednostkach admini­
stracyjnych — od gminy do 
województwa, a w najbliższej 
przyszłości — od gromady do 
województwa. Rady narodowe 
wyrażają wolę ludu pracują­
cego, troszczą się stale o za­
spokajanie codziennych po­
trzeb i interesów ludności, kie 
rują w swoim zakresie działal­
nością gospodarczą, społeczną 
i kulturalną, wiążąc potrzeby 
terenu z zadaniami ogólno- 
państwowymi.

Rady narodowe, których 
skład tworzą obecnie przed­
stawiciele partii, organizacji 
politycznych, społecznych, go­
spodarczych, zawodowych, kul 
turalnych — wykonały w ubie 
głym okresie swego istnienia 
olbrzymią pracę w dziele wcią 
gania mas do współrządzenia, 
poprawy codziennych warun­
ków bytowych mieszkańców 
miast i wsi.

Społecznym wysiłkiem 
wieikte wyniki

W wyniku uchwał II Zjaz-
** du PZPR rady naro­

dowe — niezależnie od posia­
danych środków budżetowych
— zainicjowały 1 pokierowały 
inicjatywą pracujących chło­
pów w postaci tzw. chłopskich 
czynów społecznych, meliora­
cyjnych i drogowych.

Tak np. w I półroczu 1954 
roku w woj. poznańskim pod­
jęli zobowiązania chłopi 2635 
gromad, w woj. warszawskim
— zobowiązania podjęło 2500 
gromad.

W woj. poznańskim wykona­
no w I półroczu br. w czynie 
społecznym prace melioracyj­
ne na sumę przeszło 25 milio­
nów zł a prace drogowe — na 
sumę 4 600 000 zł.

W woj. białostockim — 
gdzie czyny społeczne chło­
pów, dzięki inicjatywie i pracy 
rad narodowych, zdobyły so­
bie powszechne prawo obywa­
telstwa, tylko w I półroczu br. 
chłopi dokonali m. in. konser­
wacji rowów melioracyjnych 
o długości 219 km na obszarze 
4380 ha gruntów rolnych, 
konserwacji rowów o długości 
1427 km na łąkach i pastwi-

Wybory do rad narodowych, w których ludzie pracy 
wj biorą na okres około 3 łat terenowe organy swej 
władzy — włączą nowe setki tysięcy ludzi do bezpośred­
niego udziału w wykonywaniu władzy państwowej w 
terenie, stworzą warunki dla dalszego, silniejszego roz­
woju inicjatywy twórczej i aktywności mas pracują­
cych.

Powołanie gromadzkich rad narodowych wybie­
ranych bezpośrednio przez ludność gromady i związa­
nych w codziennej pracy z jej interesami — przyspie­
szy wzrost produkcji rolnej,
tu i kultury wsi polskiej. a zarazem wzrost dobroby-

skach na obszarze 28 540 ha, 
konserwacji kanałów odwad­
niających o długości 248 km, 
wybudowali 23 tys. m kw. no­
wych dróg, odnowili 15 tys. 
m kw. nawierzchni dróg itd.

14 30C członków
komitetów blokowych

14 ziałalność rad narodowych 
w dziedzinie mobilizo­

wania i wyzwalania inicjaty­
wy mas pracujących przejawia 
ła się oczywiście i w miastach. 
Powstałe w 1954 r. z inicja­
tywy rad narodowych w prze­
szło 500 miastach komitety 
blokowe liczyły 14 300 człon­
ków i otoczone były aktywem 
około 100 tys. ludzi. W mia­
stach woj. bydgoskiego na 
przykład w okresie akcji sani- 
tarno-porządkowej w 1954 r. 
z inicjatywy miejskich rad na­
rodowych i przy pomocy ko­
mitetów blokowych do współ­
zawodnictwa pod hasłem „Nasz 
dom świadczy o nas" przy­
stąpili mieszkańcy 3899 bu­
dynków. Założono dzięki temu 
125 kwietników, urządzono 
101 piaskownic dla dzieci, od­
nowiono 133 klatki schodo­
we, naprawiono 671 instalacji
wodociągowo-kanalizacyjnych.

Komisje w akcji
W? zakresie poprawy co­

dziennych warunków by 
towych ludności i ustawiczne­
go zbliżania organów włttzy 
ludowej — rad narodowycn do 
ludności, wielkie osiągnięcia 
posiadają komisje rad. W ca­
łym kraju mamy ponad 26 tys. 
komisji, liczących prawie 200 
tys. członków (w tym około 
100 tys. spoza rady).

Oto ciekawsze przejawy i 
wyniki pracy komisji rad na­
rodowych:

Członkowie komisji rolnej

GRN w Wiszniewicach, po w. 
Chełm (woj. lubelskie), zewi­
dencjonowali odłogi. Dzięki 
ich pracy zlikwidowano w gmi 
nie Wiszniewice 80 ha odło­
gów

Komisja finansowo-budżeto­
wa GRN w Żarnowie (pow. Ka 
mień Pom.) w woj. szczeciń­
skim. w poważnym stopniu 
przyczyniła się do wykonania 
planu finansowego gminy. 
Przeprowadzając indywidual­
ne rozmowy z zalegającymi w 
podatku gruntowym, a w nie­
których wypadkach zaprasza­
jąc zalegających na swe posie­
dzenia, komisja spowodowała, 
że podatek gruntowy w 1 kwar 
tale br. został przez gminę 
Żarnowo uregulowany w 97 
proc.

Komisja oświaty 1 kultury 
PRN w Szczecinie postanowi­
ła uaktywnić życie świetlicowe 
w spółdzielniach produkcyj­
nych. Inicjatywę komisji po­
wiatowej podchwyciły komisie 
oświaty 1 kultury gminnych 
rad narodowych. W spółdzielni 
produkcyjnej Dołuje zorgani­
zowano zespół artystyczny, 
który poszczycić się może po­
ważnym dorobkiem.

Za ęrzykfadem 
radnego*

\Y/ pracy rad narodowych 
czynnikiem podstawo­

wym są członkowie rady — 
radni Oni reprezentują inte­
resy mieszkańców miast i wsi, 
przenoszą na sesje rady życze­
nia i potrzeby ludności, bio­
rą udział w pracy komisji rad 
i z kolei informują ludność o 
pracy rady: własną postawą 
mobilizują ludność do wypeł­
niania obowiązków wobec pań
stwa.

Obecny 100-tysięczny ak­
tyw rad narodowych ma na 
swym koncie często wielkie o-

stągnięcia. Bardzo wielu rad­
nych może poszczycić się prze 
konywającymi wynikami w 
dziele pogłębienia więzi wła­
dzy ludowej z ludnością.

Przykładem może być rad­
na Aniela Koczur z PRN w 
Limanowej, radny Stanisław 
Pile z PRN w Śremie, radny 
Grzelak z PRN w Jarocinie i 
wiele tysięcy innych.

Radny Stanisław Pile, któ­
ry jest członkiem PRN w Sfe- 
mie, radnym GRN w Śremie i 
przewodniczącym komisji rol­
nictwa i leśnictwa wywiązał 
się w ub. roku ze wszystkich 
obowiązkowych dostaw 1 przy­
kładem swoim pociągnął chło­
pów gromady, k+órzy biorąc z 
niego przykład realizowali o- 
bowiązkowe dostawy na bie­
żąco. Z okazji 10-lec.ia Polski 
Ludowej radny ten zmobilizo­
wał wszystkich członków ZSL 
w gromadzie do podjęcia zo­
bowiązań w planowych odsta­
wach. W rezultacie zobowią­
zali się oni do 30. 8. br. wy­
konać całkowicie obowiązko­
we dostawy zbóż, przypadają 
ce na nich
dować 2 maciory

ordynacja
W jednym z listów, któ-1 szpitalach, zakładach inwalidz- 

re wpłynęły do naszej re- kich i jednostkach wojsko- 
dakcji, czytelniczka zapy- wych.
c7ap„C“wSerdzrnhrlynS U równe-
CJ1 P° Stwierdzeniu, ze to znaczy, że kazoy oby-
Sw7sięVosobnjcS pa- j ^porządzą jednym gl£ 
rasrrafach leszcze o tym ! sem- W związku z tą zajadą źe^glos przysługuje kobS I ^wn‘e,ż(, padają pytania
tom, wojskowym. To spe-1 ihJtraci? przytoczmy
cjalne podkreślenie, niej a-1 1 la nCnwn
ko nawet powtórzenie ja-! ^ow przykład ze stosunkowo

przysługuje prawo głosu 
nie jest oczywiście rzeczą 
przypadku.

takim projektem wyborów do 
samorządu terytorialnego, by 
część radnych pochodziła z wy 
borów powszechnych (jakich 
— już wiemy), część zaś z ku­
rialnych, to jest grupowych, w 
których jeden głos kamienicz-

naszym ustroju powszech 
ność oznacza istotnie pra­

wo każdego obywatela do u- 
czestniczenia w ważnym ak- . _
cie wyborczym. Korzysta z nie i nika czy fabrykanta równy
go każdy, kto ukończył 18 lat, 
bez względu na pochodzenie, 
majątek płeć czy wykształce­
nie. (Wyjątek stanowią oczy­
wiście ludzie chorzy umysło­
wo, lub pozbawieni praw pu­
blicznych na mocy wyroku są­
du).

W krajach kapitalistycz­
nych, które bynajmniej nie 
rezygnują z frazesów o demo- 
kratyzmie, „powszechność" 
wcale nie dotyczy wszystkich. 
W Szwajcarii na przykład po­
zbawione''są praw wyborczych 
kobiety. W Ameryce i w An­
glii gąszcz tzw. cenzusów o-

tym roku, wyho I ®ran‘cza wyborców. W
lory i 2 krowy I P^edwrześniowej Polsce do

hodowlane oraz odstawić po-! urn wyborczych nie dopusz- 
nad plan 30 bekonów. I czan0 wojskowych. Spytacie

przytoczone przykłady —
’ jakkolwiek z różnych 

dziedzin działalności rad naro­
dowych — splata jedna wspól­
na nić. Jest nią więź rad z mie 
szkańcami, czy to poprzez ko­
misje, czy to poprzez poszcze­
gólnych radnych, czy to wre­
szcie przez prezydia. Wszędzie 
tam i w tych wszystkich spra­
wach, w których rady potra­
fiły wciągnąć do współpracy 
mieszkańców, uaktywnić rad­
nych — osiągały sukcesy. Jeśli 
zapomniały o podstawowym 
źródle swej siły — więzi z 
mieszkańcami — są jak gałąź 
uschnięta, odcięta od soków.

Zarówno ustawa o nowym 
podziale administracyjnym, jak 
również ustawa, o ordyna­
cji nakazują pamiętać o tym, 
że zacieśnianie więzi między 
ludnością a radami jest i po­
winno być ustawiczną troską 
organów ludowej władzy.

Przewidziany ustawowo obo 
wiązek systematycznego zda­
wania sprawy przez radnego 
swym wyborcom z działalności 
rad — jeszcze bardziej tę więź 
wzmocni.

dlaczego? Dlatego przede 
wszystkim, że chciano masy 
żołnierskie, robotniczych i 
chłopskich synów, jak najbar­
dziej oddalić od spraw pu­
blicznych: dlatego, że chciano 
ograniczyć ilość głosów ludzi, 
którzy przeciwstawiali się re­
żimowi. Na porządku dzien­
nym były takie praktyki, że w 
przededniu wyborów wezwania 
do wojska wyludniały dzielni­
ce robotnicze 1 te wsie, które 
znane były z wrogiej postawy 
wobec sanacji. Przed wrześ­
niem pozbawiono w Polsce 
również prawa głosu młodzież, 
określając cenzus wieku na 21 
lat. Bali się bowiem ówcześni 
władcy głosów szybko rewolu- 
clonizujących się rzesz mło­
dych.

Przepisy naszei nrdynacił 
nie tylko dają wszystkim pra­
wo wyborcze, ale gwarantują 
również możność korzystania 
z niego. Obwody głosowania 
organizuje się w tep sposób, 
by wyborca nie muslał prze­
być do urny więcej niż 5 km 
drogi. W mieście ta odległość 
jest oczywiście o wiele mniej­
sza. Specjalne obwody głoso­
wania tworzy się ponadto w

nIch „orka
Q kończyły się w Niemczech 

zachodnich manewry je­
sienne sił zbrojnych NATO, 
w czasie których ogromne po­
łacie ziemi uległy pov/ażnemu 
zniszczeniu po przejściu zmo­
toryzowanych oddziałów. 
Szkody rolników są bardzo 
wielkie (na zdjęciu łąka chło­
pa Waldorfa z powiatu Wetz- 
lar).

Rzecz prosta, że zamorskie­
go okupanta nic to nie obcho- 

nie jego ziemia. Cierpli­
wość narodów ma jednak 
swoje granice, (n)

Ma zdjęciu: oto w. iakim 
■tanie znajduje sie łąka chło- 
la Waldorfa z powiatu Wetz- 
lar Fot. — CAF

Jeden z pionierów
f'ł zasem usiądzie przy oknie i przez 

zamglone szyby spogląda na 
drzewa, których gałęzie szarpią się w 
jakimś opętanym tańcu, obserwuje 
jak pokraczne cienie skaczą po bla­
dym prostokącie światła padającym 
z okna na podwórze, przysłuchuje sie
jękliwym poświstom wiatru, wy gry 
wającym żałosne melodie w kominie. 
Chłopcy mówią: u nas pustka, wokół 
las, do najbliższej wsi daleko, słowem 
odludzie „gdzie diabeł dobranoc mó­
wi" Ale co mają powiedzieć radziec­
cy pionierzy. W bezkresnych, nie­
zmierzonych stepach, turkot pionier­
skich traktorów jest może pierwszym 
głosem jaki dotarł na tereny okupo­
wane dotąd orzez naturę. A odległo­
ści? Ani nie przejdziesz, ani nie 
przejedziesz! I praca nielekka. Albo 
iak budowali Magnitogorsk...

— Władek, wad czym ty się tak ciąg­
le zastanawiasz? Lepiej zaśpiewajmy 
coś.

— Zgoda, możemy śpiewać. Na przy­
kład. piosenkę... ,.Daleko daleko*1.

Któregoś dnia Mroczkowski szedł 
nolem ze swym nieodłącznym towa­
rzyszem Bernardem Bartonem. Dwaj 
oionierzy którzy jako pierwsi z Go­
stynia zgłosili sie do zaciągu Ber­
nard. rzetelnie zmęczony Drącą, wlókł 
sie ze wzrokiem spuszczonym w zie­
mie

— Popatrz co on wyprawia — zagad­
nął Władek.

— Kto?
— Ano. traktorzysta!
Maszyna rwała przez pole przechy­

lając sie z boku na bok Traktorzy 
sta trzymał sie sztywno na siodełku 
,Zetom" iak drużba na koźle wesel­
nego dowozu Ostrze Długa ledwo, led­
wo ,.strzvgło‘‘ ziemie rozrzucając wo­
kół fontannę szarych grudek

_ Dziękuję wam bardzo, chłopcy —
Dowiedział do oionierów kierownik 
gospodarstwa. gdv opowiedzieli mu 
o swoim niewesołym soostrzeżeniu. — 
Teraz już wibm, dlaczego on wyskoczył 
tak, z normą ponad innych! A to szel­
ma! , nWładek Mroczkowski. Bernard Bar­

ton i Jan Krystkowiak zanotowanych 
mają już wiele plusów na swoim kon­
cie u kierownika gospodarstwa w 
Krzydło wicach i dyrekcji Zespołu 
PGR w Czernicy. Kto wie, gdyby nie 
oni może zmarzłoby lub wyjadły pta­
ki wysiane na kilku hektarach, a nie_ 
zabronowane ziarno. A później spo­
dziewaj się tu człowieku dorodnej 
oziminy! Gdyby nie pionierska grupa
— może wysechłby i wykruszył się 
skoszony, a nie zagrabiony łubin na 
sporym kawałku ziemi
^ą dwa momenty w pionierskim ży­

ciu. które już dziś mocno rzucają 
się w oczy. Pierwszy, to troska dobrych 
gospodarzy o przyszłe zbiory. Praca 
przy dzisiejszych żniwach z myślą 
o jutrzejszych siewach. Wzruszająca 
i zdumiewająca wprost zapobiegli­
wość o wspólne dobro. Uczciwa praca
— taka na jaką liczy partia i ideowy 
przywódca młodego pokolenia, inicja­
tor zaciągu pionierskiego — Związek 
Młodzieży Polskiej

Drugim — to co dzień gorętsze przy­
wiązanie do ziemi, do oadodrzańskich 
pięknych lasów, do pracy... No bo 
choć czasem wspomni człowiek ro­
dzinne miasteczko czy wieś, to trudno 
pogodzić się z myślą, że mógłby po­
rzucić to wszystko co tu zastał — no­
we, a jednak bliskie. Bo te ziemnia 
ki piętrzące się w stertach, przykryte 
słomą i czekające na zakoocowanie
— to przecież oni zbierali. Albo to zło­
ciste ziarno, iakim wypełnione są 
magazyny gospodarstwa — to kto 
młócił i troskliwie przesypywał przed 
zaworkowaniem. Niełatwa wcale bvła 
ta praca. Dlatego jej owoce stały sip 
tak bliskie i drogie.
W/ ładysław Mroczkowski i Bernard 

Barton 1uż na dobre zadomowili 
się w krzydłowickim PGR Pierwsze 
dni—bedace zwykle najtrudniejszymi 
mai ą iuż poza sobą. Z początku 
gdzieś tam na dnie duszy przyczaiły 
sie wątpliwości i iatrzvłv. nie dawały 
spokoju. No bo pomyślcie — iest się 
właściwie zootechnikiem, studiuje w
Wyższej Szkole Rolniczej, a tu od ra­
zu po przyjeździe — do młócenia zbo-

Czy ty naprawdę, Bernard, nie wiesz 
jak się dostaniemy z Czernicy do Krzy- 
dłowic — pyta Władysław Mroczkow­
ski (pierwszy z lewej). Przecież te pro­
ste. Gdy będzie przejeżdżał jakiś wóz, 
wskoczymy na. niego z tyłu i spytamy 
woźnicę: „Możemy kawałeczek podje­
chać?^ Na pewno się zgodzi.

Fot. K. Przychodzić
za, zbierania ziemniaków Ale kiedy 
Mroczkowskiego nachodzą takie my­
śli, zawsze rozważa, moje sprawy — 
nasze sprawy; nasze korzyści — moje 
korzyści. Choćbyś nie wiem jak chciał 
przeciwstawiać — nie znajdziesz' sprze 
czności.

Władysław Mroczkowski obejmie 
wkrótce stanowisko zootechnika w 
jednym z gospodarstw Zespołu PGR 
Czernica. Będzie oczywiście studiował 
korespondencyjnie w dalszym ciągu.

Mieszkanie, to też ważny problem. 
Kiedy chłopcy weszli do pokoi przy­
gotowanych dla nich przez kiero,T’r>’r_ 
two gospodarstwa, niejeden wydął 
pogardliwie wargi To ci mieszkanie! 
Białe ściany, łóżka, szafa, stół, dwa 
krzesła Czegoś brak! Mroczkowski 
wiedział. Na stole musi być obrus, 
kwiaty, w oknie zasłonki. Nad łóżkiem 
potrzebny jest jakiś widoczek, a na 
przeciwległej ścianie fotografia matki

Mroczkowski twierdzi, że w miesz 
Kaniu musi być ciepło nawet gdy sie 
w piecu nie pali. Takim jest ten Wła­
dek Mroczkowski. Jeden z pionierów.

HENRYK JANTOS

byłby kilku dziesiątkom, a na­
wet setkom głosów robotni­
czych. W burżuazyjnych pań­
stwach również częstokroć się 
lamie zasadę równości poprzez 
„geografię wyborczą", to jest 
wykrawanie okręgów w ten 
sposób, by rozpraszać głosy 
proletariatu, by reakcyjnym 
lub zacofanym dzielnicom, 
rzadko zaludnionym, przyzna­
wać tę samą ilość mandatów, 
co okręgom licznie zamieszka­
łym przez lydność robotniczą, 

odu, ybory- są bezpośrednie, a 
** więc głosujemy wprosi, 

na znanych nam z pracy, ze 
wspólnej działalności społecz­
nej z sąsiedztwa kandydatów 
do rad narodowych wszystkich
szczebli.

Wybory są nadto tajne. W 
każdym lokalu wyborczym są 
specjalne pomieszczenia, w któ 
rych obywatei może swobod­
nie podjąć decyzję i wypełnić 
kartę wyborczą.

Uprzytomnijmy sobie wre­
szcie jeszcze jeden moment 
znamienny dla naszej ordyna­
cji, dla jej demokratycznej 
treści, mianowicie sam sposób 
zgłaszania kandydatów.

W państwach kapitalistycz­
nych listy kandydackie ukła­
da się , w zaciszu gabinetów 
przywódców partii i stronnictw 
burżuazyjnych. W przedwrześ- 
niowej Polsce na listach PPS, 
partii pretendującej do repre­
zentacji interesów robotni­
czych, figurowały przy takiej 
metodzie nazwiska znienawi­
dzonych pr^ez proletariat bon­
zów związkowych. Z ramienia 
Stronnictwa Ludowego chłop­
skich spraw mieli bronić ob­
szarnicy i kułacy. U nas ordy­
nacja wyborcza postanawia, że 
prawo zgłaszania kandydatów 
mają organizacje polityczne, 
społeczne, zawodowe, spółdziel 
cze. Mogą one same wysuwać 
kandydatów, lub opracowywać 
wspólną listę, na przykład —- 
jak to się powszechnie dzieje 
— Frohtu Narodowego. W kaź 
dej fabryce, w każdym więk­
szym zakładzie pracy, no 
wsiach odbywają się zebrania, 
gdzie w wyniku ogólnej dysku 
sji wysuwa się ludzi, którzy 
zaskarbili sobie zaufanie o- 
gółu.

Uzyskawszy zaszczytny man 
dat, radny zobowiązany jest 
realizować program wyborczv. 
W wypadku gdy radny zawie 
dzie zaufanie wyborców, gdy 
nie wywiaże się należycie ze 
swych zadań, wyborcy — zgo­
dnie z przepisem ordynacji — 
mają prawo go odwołać.

Tak więc nasze prawo wy­
borcze zapewnia prawdziwy i 
głęboki demokratyzm w usta­
nawianiu '•ad terenowych, któ­
re w ten sposób powoływane 
tworzyć będą właściwą, w naj­
pełniejszym znaczeniu — wła­
dze ludową.

F B.

Jak już donosiliśmy, uchwałą 
XVI Plenum Zarządu Główne­
go ZMP prze wodniczącym Za­
rządu Głównego ZMP wybrano 
Helenę Jaworską .— członka 
prezydium ZG ZMJ , dotych­
czasowego redaktora wrezcine- 
go „Sztandaru Młodych",
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Księżyc

Marcela
i.: 6,27 
e.: 16,12 
r.: 10,46 
e.: 18,07

Chmurno z rozpogodzenia­
mi. Rano zamglenia, a nawet 
możliwa mgia. Temperatura 
maksymalna -4- 14 st. C. Wia­
try słabe lub umiarkowane — 
zachodnie i poludn:owo_za- 
chodnie.

SOBOTA

W wyniku podsumowania 
współzawodnictwa prowadzo­
nego w szkołach stopnia pod­
stawowego w woj. poznańskim 
w akcji zbiórki surowców 
wtórnych pierwszą nagrodę w 
wysokości 1000 zł przyznano 
Szkole Podstawowej w Pro­
chach (pow. Kościan). Równo­
cześnie 500 zł nagrody otrzy­
mał kierownik tej szkoły — 
Jan Sucharski. <

* (Kor)

ie iiiszi prr cy
Do szpitala powiatowego w 

Rawiczu przywieziono 2 cięż­
ko poszkodowanych w nie­
szczęśliwych wypadkach: pra 
cownika Kom. Pow. Straży 
Pożarnej i robotnika Rawic- 
kich Zakładów Wyrobów Pa­
pierowych. Ponieważ u obu 
stwierdzono wstrząs mózgu i 
uszkodzenie tkanki mózgo­
wej, należało ich przewieźć 
do Poznania możliwie bez
wstrząsów. Sprowadzono więc następnie „Skąpiec"4 — Mo
z Wrocławia samolot sanitar­
ny, który przewiózł chorych. 
Transport odbył się bardzo 
sprawnie. (Kaz)

Komunikat
Wojewódzka Komisja 

Wyborcza mieści się w Po­
znaniu przy ul. Kościuszki 
77 (gmach Wojewódzkiego 
Zarządu Łączności) nr te­
lefonu 522-43.

Dyżury Wojewódzkiej 
Komisji Wyborczej — co­
dziennie od godz. 15 do 19.

O co pytał ob. Kobiela
— Więc zobowiązanie stoi: 

do dnia wyborów wykonamy 
roczny plan dostaw żywca — 
sołtys Szymkowiak spojrzał po 
zebranych, którzy żywe) przy­
taknęli.

— Zobowiązanie wykona­
my, tak jakżeśmy je podjęli
— odezwał się stary Kobiela.
— Ale, po prawdzie nie bardzo 
rozumiem, jaka to będzie róż­
nica: do tej pory była w na­
szej miejscowości siedziba 
Prezydium Gminnej Rady 
Narodowej, a teraz wybierze- 
my radę gromadzką. Czyli za­
miast gminnej będzie gromadź 
ka rada narodowa. W tym sa­
mym nawet budynku się po­
mieści. Wytłumaczcie, co to 
za różnica?

— Widać, Kobiela — wtrą­
cił się siedzący na ławie pod 
oknem nauczyciel — że dawno 
już do gazet nie zaglądaliście. 
A szkoda, bo tam byście się i 
dowiedzieli wielu rzeczy. Słu­
sznie mówicie. że w naszej 
miejscowości, gdzie do tej po­
ry była siedziba Prezydium 
Gminnej Rady Narodowej — 
obecnie będzie gromadzka ra­
da narodowa. Rzeczywiście, 
będzie ona urzędowała w tym 
samym budynku Ale nowa 
gromada, uważajcie dobrze, 
będzie obejmowała tylko 5 
wsi najbliższych, a nie jak jest 
do tej pory, że nasza gmina 
obejmuje wsi 15.

— To Ja rozumiem. Powia­
dali już na poprzednim zebra­
niu, że w Wólce i Nowejwsi, 
które należały dotychczas do 
naszej gminy powstaną też 
gromadzkie rady Idzie ml o 
to. co to da nam chłopom 
Pewnie, że bliżej będą mieli 
gospodarze do nowej rady w 
Wólce niż mieli do tej pory 
do nas do gminy Ale myślę, 
że tak tylko dla wygody prze­

Czyn melioracyjny ZMP-owców z Piły Wielkopolscy chłopi
W okolicy gr. Stobno w po­

wiecie Trzcianka ukryty 
wśród drzew i krzaków pły­
nie kanał stobiński. A rów­
nolegle do niego, łąki i past­
wiska stobińskie przecina wą­
ski, zamulony, • zarośnięty

ZS Kole arz
— 253 proc.

Wraz z wybraniem nowego 
zarządu Zrzeszenia Sporto­
wego Kolejarz w Buku (pow. 
Nowy Tomyśl) ożywiła się 
znacznie działalność wszyst­
kich członków.

W bieżącym roku w ośrod­
ku sportowym, wyremonto­
wanym sposobem gospodar­
czym przez członków, zawrza 
ło życie, świetlica jest co­
dziennie otwarta, a młodzież 
bukowska gra w niej w sza­
chy, ping-ponga, czyta książ­
ki i czasopisma.

Nastąpił też rozwój zespo­
łów artystycznych. I tak np. 
w br. wystawiono 24 razy I stów pomagających przy or-
dwie sztuki: „Zemstę"* i ,,ślu j--------------------------------------
by panieńskie"" — A. Fredry.
W przygotowaniu jest obec­
nie „Ożenek"" — Gogola, a
llera,

ZS Kolejarz posiada także 
3 drużyny piłki nożnej junio­
rów. Pierwsza drużyna gra 
w klasie B i za miniony se­
zon zdobyła III miejsce. Poza 
tym Kolejarze mają dobrze 
rozwijające się drużyny: siat 
kówki, koszykówki, piłki ręcz 
nej i lekkiej atletyki.

Na nałożony plan zdobycia 
17 odznak SPO uzyskano 43, 
co wynosi 253 proc. Również 
wykonanie planu klasyfika­
cji sportowej przekroczono o 
100 procent.

J. Kaleta
korespondent

cie gromadzkie rady nie są 
tworzone.

— Prawda — odrzekł sekre 
tarz organizacji partyjnej, 
Ogański. — Widzicie, Kobiela, 
najważniejsze jest to, że przez 
powołanie gromadzkich rad 
zwiększy się udział chłopów 
pracujących w rządzeniu. Każ 
da wieś wybierze przecież swo 
ich radnych, wybierze najlep­
szych spośród siebie, znają­
cych najlepiej sprawy miej­
scowe. A przez to, że nowa 
rada będzie działała na mniej­
szym niż dawna gmina terenie 
— będzie mogła lepiej poma­
gać gospodarzom w rozwija­
niu produkcji rolnej.

— Nie tylko to — dodał na­
uczyciel Kowalski. — Rada 
gromadzka będzie się mogła 
lepiej zająć sprawami właści­
wego rozdziału nawozów, dbać 
o lepsze zaopatrzenie ludności 
w towary, o potrzeby szkół 
i świetlic. Mając do pomocy 
radnych ze wszystkich .wsi, rad 
nych ofiarnych, których wy- 
bierzemy 5 grudnia — gro­
madzkie rady narodowe potra­
fią dużo więcej zdziałać. Po­
trafią lepiej pracować aniżeli 
dotychczasowe gminne rady, 
których pracownicy jakże czę­
sto nie mogli choćby z powo­
du dużych odległości należy­
cie dbać o bardziej oddalone 
wsie.

— Toście mi wyłożyli, są- 
siedzie, jak na talerzu — u- 
śmiechnął się Kobiela. — A 
muszę wam powiedzieć, że lu­
bię wszystko wiedzieć doku­
mentnie co i jak. To powiedz­
cie leszcze, jakże my wybie- 
rzemy radnych do naszej gro­
madzkiej rady? Zwołamy ze­
branie chyba, co?

— Rzecz jasna. Organizuje 
je w niedzielę nasz komitet

z obu stron sitowiem rów. 
Ponieważ łąki leżą niżej po­
ziomu kanału stobińskiego, 
wykopano kiedyś rów, aby w 
ten sposób odprowadzać nad­
miar wód. Od dawna jednak 
rów ten przestał spełniać

swoje zadanie. Łąki marnia­
ły, co rok obniżała się ilość 
i jakość trawy.

W ostatnią niedzielę na 
stobińskie łąki przywiózł sa­
mochód sporą grupę młodzie 
ży — uczniów Zasadniczej 
Szkoły Zawodowej w Pile. 
Przyjechali tu ZMP-owcy — 
Zdzisław Wylęgała i Rudolf 
Mac oraz nie zorganizowani: 
Stanisław Adamczyk i Antoni 
Mielcarek. Bo zobowiązanie 
udziału w czynie melioracyj­
nym na cześć II Zjazdu ZMP 
podjęła cała młodzież pil­
skiej szkoły. Po kilkugodzin­
nej pracy rów był czysty. Do 
sukcesów osiągniętych przez 
inne ekipy uczniowskie pra­
cujące przy wykopkach w 
PGR-ach zespołu Trzcianka, 
oraz mechaników-traktorzy-

Nagroda 
- 5 ton ziemniaków

240 uczniów klas licealnych 
z Kościana pracowało w cią­
gu 8 dni przy wykopkach 
ziemniaków na polach PGR 
Zespół Parzęczewo. Wyzbie- 
rano ziemniaki na około 25 
ha ziemi.

Ponadto w Cykowie doko­
nano sprzętu kukurydzy z 
pola na obszarze 5 ha, a w 
Goździchowie zbierano rycy- 
nus.

Trud młodzieży sowicie zo­
stał wynagrodzony, gdyż o- 
trzymała ona 5 ton ziemnia­
ków, które przeznaczyła dla 
stołówki szkolnej. (Kol.)

Frontu Narodowego. Każdy 
będzie miał prawo zgłosić kan­
dydata na radnego. Oczywiś­
cie, trzeba nam zgłaszać na 
kandydatów do rady ludzi przo 
dujących i w pracy i w dzia­
łalności społecznej — mówił 
nauczyciel. — Każdą kandyda­
turę będziemy omawiać i do­
piero jak wszyscy zatwierdzą 
zgłoszonego kandydata, poda 
się nazwiska komitetowi Fron­
tu Narodowego, który zestawi 
z nich listę wyborczą i zgłosi 
ją do wyborczej komisji. Ro­
zumiecie?

— Całkowicie. Ale przecież 
wybieramy nowych radnych 
też do powiatowej i wojewódz­
kiej rady narodowej. To jak to 
będzie — Kobiela zwrócił się 
do sekretarza. — Będziemy 
głosowali trzy razy?

— Dobrze, że o to pytacie, 
odpowiedział Ogański. — A 

więc my w gromadzkim ob­
wodzie wyborczym będziemy 
głosowali oczywiście raz, zna­
czy jednego dnia, 5 grudnia 
— ale na trzy oddzielne listy 
kandydatów na radnych: do 
gromadzkiej, powiatowej i 
wojewódzkiej rady narodowej.

— Zaraz: a jak będą wy­
bierali na ten przykład w mia 
steczku? — zainteresował się 
sołtys Szymkowiak.

— Tam będą głosowali na 
listy radnych do miejskiej, po­
wiatowej i wojewódzkiej rady 
narodowej — wyjaśnił nauczy­
ciel. — No, ale my tu gadu, 
gadu — a trzeba jeszcze omó­
wić sprawę tych zobowiązań. 
Szkoda czasu.

— Eeee, chyba nie szkoda. 
Co, Kobiela? — Sekretarz 
spojrzał na starego gospoda­
rza. — Wyjaśniliśmy sobie 
przecież sporo ważnych rze­
czy.

kach w chodzieskich i obor­
nickich PGR-ach, młodzie­
żowcy Szkoły Zasadniczej do­
rzucili. więc jeszcze jedno o- 
siągnięcie.

W czynie melioracyjnym 
nie pozostaje również w tyle 
młodzież pow. Trzcianka. Np. 
członkowie koła ZMP w gro­
madzie Zofiewo, gm. Jędrze- 
jewo oczyścili już 250 m ro­
wu melioracyjnego, a zetem- 
powcy z Gajewa (gm. Jędrze 
jewo) postanowili wraz z 
mieszkańcami całej gromady 
doprowadzić do należytego 
stanu ok. 5 tys. m rowów me­
lioracyjnych.

Na szczególne wyróżnienie 
zasługuje czyn ZMP-owców 
zespołu PGR Trzcianka. Zo­
bowiązanie ich, choć innego 
typu niż poprzednio wymie­
nione — jest niemniej war­
tościowe. Dla uczczenia II 
Zjazdu ZMP zagospodarowali 
oni ok. 1000 ha odłogów, (j)

Orbis dla czytelników 
,G2'osu Wielkopolskiego"aa'

Niezależnie od nagród, przyzna 
nych przez Okręgowy Zarząd 
Kin dla Czytelników „Głosu 
Wielkopolskiego" — uczestników 
wielkiego konkursu z okazji Fe­
stiwalu Filmów Radzieckich — 
,,Orbis", który prowadził przed­
sprzedaż biletów do poznańskich 
kin, przeznaczył drogą losowania 
również pewną ilość nagród dla 
tych Czytelników „Głosu Wiel­
kopolskiego". którzy karnety 
konkursowe zakupili w przed­
sprzedaży w placówkach „Orbi­
su".

10-dniowy pobyt w ośrodku 
„Orbisu" wraz z przejazdem po­
ciągiem pospiesznym i wagonem 
sypialnym wylosowany został na 
nr 947004. Przeloty samolotem z 
Poznania do Warszawy i z pow­
rotem padły na nr nr 484313 1 
940969. Dwa udziały w pociągach 
turystycznych „Orbisu" w góry 
na nr nr 942140 i 472708. Udziały 
w pociągach turystycznych do 
Warszawy: nr nr 518059 i 491411. 
Pełne losy loterii pieniężnej 
do jednego rzutu nr nr 963159 i 
942157. Po pół losu wylosowano 
na nr nr 942131, 989037, 944449,

Przed II Zjazdem ZMP

Nowe świetlice i Kola sportowe
powsiana w Wielkopolsce

Ostatnie zebrania ZMP-ow­
ców po-święcone'omówieniu pla 
nu pracy przed zbliżającym się 
II Zjazdem, zmobilizowały mło 
dzież do podejmowania cen­
nych zobowiązań.

Wykonanie tych zobowiązań 
przyczyni siię do ożywienia pra 
cy kulturadno - oświatowej na 
wsi, wyremontowania sposobem 
gospodarczym dziesiątek świe­
tlic, przeprowadzenia prac 
melioracyjnych itp.

Jako jedno z pierwszych w 
Lesznie zobowiązanie podjęło 
koło ZMP przy Spółdzielni In­
walidów „Start". Młodzież po­
stanowiła obniżyć koszty włas­
ne o 3 proc. Przewodniczący 
tego koła Grochowiak złożył 
dwa wnioski racjonalizatorskie, 
które przyczynią się do dalszej 
oszczędności w zakładzie. Mło­
dy maszynista z PKP Leszno —
Stanisław Chudy zobowiązał 6ię 
wraz z mechanikiem Gębaczką 
zaoszczędzić 4 procent węgla 
premiowego.

ZMP-owcy przy Leszczyń­
skich Zakładach Sprzętu Po­
żarniczego zobowiązali się wy­
konać ponad plan 10 pomp o- 
raz pomagają już spółdzielniom 
w wykopkach.

Młodzież wita II Zjazd tak- 
że zobowiązaniami sportowymi.
Nowe koła sportowe powstaną 
przy Fabryce Pomp, Wojewódz 
kim Przedsiębiorstwie Hurtu 
Spożywczego. Natomiast koło 
sportowe „Włókniarz" przy Le­
szczyńskich Zakładach Roszar- 
niczych zobowiązało się oto 
czyć opieką LZS.

Na ostatnim zebraniu powia­
towym w Lesznie wybrano de­
legata na II Zjazd ZMP. Jest 
nim członek ZM ZMP. czołowy 
sportowiec — Stanisław Kowal 
ski.

Koło ZMP w Chojnie (pow.
Rawicz) oczyści 100 m rowu, 
zorganizuje zespół artystyczny, 
a młodzież z gromady Sowy 
pomoże przy budowie remizy 
strażackiej.

W Pakosławiu, Pomocnym i 
Białymkole powstaną nowe 
świetlice oraz oczyszczonych zo 
stanie 950 m rowu.

W Rawlcklch Zakładach 
Przemysłu Odzieżowego mło­
dzież zaoszczędzi 100 m sieci 
’ wyprodukuje 10 kompletów 
bieliźnianych ponad plan.

Tysiące rolników dostar­
czyło już do punktów skupu 
przypadające na nich ilości 
zbóż, żywca, ziemniaków i 
mleka. Tak jest w gromadach 
i gminach, w których zarów­
no aktywiści wiejscy jak i 
prezydia rad narodowych pa­
miętają w swej codziennej 
pracy o konieczności dopilno­
wania terminów wszystkich 
obowiązkowych dostaw.

W realizacji piano w dosta­
wy zboża przodują nadal rol­
nicy województw: stalino- 
grodzkiego, rzeszowskiego i 
krakowskiego. Natomiast 
znacznie gorsze wyniki niż 
we wrześniu br. mają rolnicy 
■wielkopolscy i bydgoscy, 
gdzie w bieżącym miesiącu 
zaniedbano sprawę jak naj­
szybszej dostawy tak zwa­
nych końcówek i gdzie nie 
dość skutecznie pracują ko­
misje rolnicze.

Ponad 143 tysiące chłopów

943387. Po 1/4 losu na nr nr 
945687, 475693, 484413, 488777, 
476999, 483372, 944090, 472702.

Po odbiór nagród zgłaszać się 
należy: „ORBIS" — plac Wolno­
ści nr 3.

Browal
Każdego kt-o odwiedza Ośro 

dek Zdrowia w Kaczorach, 
pow. Chodzież uderza tu 
dziwna pustka i martwota. W 
poczekalni brak prasy i cza­
sopism, które mogłyby skró­
cić czas oczekiwania na przy­
jęcie u lekarza.

Ponadto Ośrodek posiada 
apteczkę należycie wyposażo­
ną w leki, ale... nieczynną, 
ponieważ nie została ona je­
szcze formalnie przez władze 
powiatowe przekazana. Ap­
teczka na przekazanie to cze 
ka już od 3 miesięcy.

Brawo!
(Gub)

Dwie nowe brygady mło­
dzieżowe powstaną przy cukro­
wni w Miejskiej Górce.

ZMP-owcy z Rawickich Za­
kładów Mechanicznych 1 Od­
lewni Żeliwa wykonali już swe 
zolaowiązanie przedzjazdowe. 
Przepracowali oni 100 godzin 
przy robotach melioracyjnych. 
Młodzież z Chojnai zorganizuje 
zespół artystyczny i oczyści 
100 metrów rowu. Sportowcy 
LZS w Kątach założyli w gro­
madzie nowe koło ZMP-owskie.

Również 1 młodzież z Lice­
um Ogólnokształcącego w Kle­
czewie (powia, Konin) realizuje 
podjęte zobowiązani? dla 
uczczenia II Zjazdu ZMP. Prze 
pracowała ona już 14 dni w 
PGR Nieświeetów i leden dzień 
w spółdzielni produkcyjnej 
Maślaki przy wykopkach. Po­
nadto młodzież postanowiła u- 
dekorować lokale wyborcze w 
mieście 1 gminie Kleczew oraz 
urządzić występ artystyczny w 
PGR Nieświastów.

Oprać, na podstawie mate­
riałów nadesłanych przez ko­
respondentów: J. Markśwnę, 
St. Kaźmierczaka, T. Waiko- 
wiaka i Z. Kowalskiego.

Cztery lata istnieje już spółdzielnia produkcyjna 
w Strzelcach Wielkich (gmina Piaski, pow. Gostyń)- 
W tym okresie gospodarstwo zespołowe umocniło się P°~ 
ważnie, wzrosły wydatnie dochody spółdzielców, czet)0 
najlepszym dowodem jest choćby to, że przystąpili oni oo 
budowy jednorodzinnych domków. Na zdjęciu — spół­

dzielca Konopka przed swoim domostwem.
Fot. K. Przychodzki

wielkopolskich odstawiło iUż 
do punktów skupu całą przv 
padającą na nich w tym Fo 
kil ilość zboża. Pozostała je" 
dnak jeszcze dość znaczna 
liczba gospodarstw, które za 
legają z dostawą często drób' 
nych ilości zboża, utrudniał ac 
poszczególnym powiatom i Wo 
jewództwu wykonanie rocz 
nego planu skupu.

M. in. sporo takich gosno 
darstw mających zaległości 
znajduje się w powiecie pn 
znań.

Dwa razy Osieczna
W ramach troski

Dyrekcja PKS w Poznaniu 
potomna w najbliższym czasie 
wystąpić do odpowiednich czyn­
ników w sprawie:

a) zmniejszenia ilości opa­
dów deszczowych na obszarze 
miasta Osieczna;

b) zlikwidowania do mini­
mum silnych mrozów w godzi­
nach porannych (tamże).

Pozytywne załatwienie tych 
spraw będzie miało poważne 
znaczenie dla licznej rzeszy 
młodzieży szkolnej i pracowni­
ków, dojeżdżających codziennie 
z Osiecznej do Leszna.

Muszą bowiem oni — z bra­
ku poczekalni — czekać co­
dziennie rano na autobus na 
tzw. „wolnym powietrzu".

Wprawdzie niedaleko przy­
stanku jest gospoda, w której 
można by schronić się w razie 
niepogody. Cóż, kiedy jej pod­
woje w porze odjazdu pierw­
szego autobusu są jeszcze na 
siedem spustów zamknięte.

A dyrekcja PKS na zbudo­
wanie choćby skromnej pocze­
kalni nie ma czarni. Jest pew­
nie zajęta realizacją hasła 
wzmożonej troski o człowieka.

*
Tor przeszkód mimo wo*i
Warunki zdobywania odzna­

ki SPO w Osiecznej są dla 
adeptów sportu nadzwyczaj ko­
rzystne. Szczególną uwagą 
zwraca się nu rozbudotoanie 
tzw. toru przeszkód, którego 
jeden odcinek wiedzie poprzez 
dwa mostki na drodze z parku 
osieckiego w stronę Łoniewa,

Niezwykle urozmaicony sy­
stem dziur w obu mostkach 
stanowi dla tutejszych miesz­
kańców idealną okazję wzmac­
niania swej tężyzny fizycznej

Nic też dziwnego, że liczne 
wyrazy wdzięczności kierują 
się ku zarządowi GS, który 
sprawuje pieczę nad tymi 
mostkami.

Swoją drogą, takie okazje 
„sportowe" w Osiecznej czas 
byłby zakończyć, (m)

... na ulicach Kościana w 
porze wieczornej nie palą się 
wszystkie punkty oświetlenio­
we.

... w poczekalni na dworcu 
w’ Starym Bojanowie (powiau 
Kościan) nie ma popielniczek 
ani spluwaczek? (JK)

..kierownik Gospody GS w 
Pyzdrach, pow. Września za­
mknął pompę, i której czer­
pali wodę mieszkańcy całej 
posesji, i zmusza ich tym sa­
mym do noszenia wody z aa 
szej odległości? (jspn)

... tak mało lamp pali się 
wieczorami na ul. Dworcowej 
w Śremie, a tabliczki 
mu.iące o nazwach ulic są 
dawna nie odnawiane, tak 
nie można ich odczytać.(jawi)



Gdzie iest 18 złotych?
dniu 16 bm. w sklepi© pie-

** karniczym PSS nr 226 przy 
ul. Rokossowskiego nr 85 kupiłam 
chleb i cztery bułki. Za pieczy­
wo to miałam zapłacić 5,— zł. 
Podałam ekspedientce banknot 
20-złotowy, a ta wydała mi tylko 
5,— zł reszty. Kiedy zwróciłam 
jej uwagę, że to przecież za ma­
ło — odpow ©działa mi, że nie 
przypomina sobie, abym wpłaca­
ła należność 20-złotówką.

Krótko mówiąc, nie zwrócono 
mi należności, nie otrzymałam 
książki zażaleń — bo jak twier­
dziła ekspedientka, czegoś podob 
nego w sklepie n e ma, nie do­
wiedziałam się, gdzie mieści się 
władza nadrzędna personelu skle 
pu — ponieważ ekspedientki te­
go nie wied’ ały! Jak później jed 
nak stwierdziłam — świadk.em 
zajścia była kierowniczka skle­
pu, która jednak wołała w tej 
sprawie głosu nie zabierać.

Dziwna tolerancja!
HELENA PAJZDERSKA

Kapitalny remont 

czy skandaliczne brakoróbsfwe?
IVI iejskie Przedsiębiorstwo 

■L’-1 Budowlane (ul. Pade­
rewskiego 7) zamiast kapital-

Interwertiu jemy
Płacąc, chcemy otrzymywać 

towar dobry i świeży — pisze 
do nas ob. Krauze z Poznania, 
tymczasem ostatnio nabyte w 
sklepie przy ul. Półwiejskiej 
jajka okazały się. mimo prze­
świetlenia nieświeże. Inni kli­
enci również zgłaszali swoje 
pretensje. Odsyłanie klienta z 
nieświeżym towarem do (skład­
nicy aż na Starołękę jest nie­
poważne, tym bardziej, że 
wspomniana już składnica kie­
ruje z powrotem klientów do 
sklepu. (2584)

Pomoęfo
Do budżetu na 1855 r. Cen­

tralnego Zarządu Teatrów, 
Oper i Filharmonii wstawio­
no subwencję dla Studia Mu­
zyki Dawne.i w Poznaniu.

*
N’epunktual.i go kierowcę 

na linii Konin—Kramsk po 
uczono o konieczności prze­
strzegania godzin odjazdu au­
tobusów. (A-805)

*
Jedenastu pracownikom z 

PGR Petryki, pow. Kalisz u- 
dzielono pożyczek na zakup 
krów. Pieniądze wypłacono 
w ostatnich dniach sierpnia 
br. (A-867)

'prawy nrawno - sądowe

Posiadanie obcej waluty
Obca waluta należy do tzw. „wartości dewizowych**, który­

mi wolno obracać tylko w ram ach przepisów prawnych, za­
wartych w obowiązującej usta wie dewizowej.

Otó<ż jeden z artykułów tej u- 
stawy mówi, że karze więzienia 
od roku do lat pięciu podlega 
ten, kto „bez zezwolenia posiada 
w kraju wartości dewizowe" a 
tym samym również ten, kto bez 
zezwolenia właściwej władzy (Na 
rodowego Banku Polskiego dzia­
łającego z upoważnienia ministra 
finansów) posiada pieniądze za­
graniczne. Grożąca kara jest niż­
sza (kara aresztu do sześciu mie­
sięcy albo kara grzywny), jeżeli 
ktoś posiada takie pieniądze „w 
małej ilości* *', jest natomiast wyż 
sza (kara więzienia od lat pięciu 
do dziesięciu i kara grzywny), je­

rego remohtu zrobiło strasz 
ny bałagan w budy: ’-.u przy 
ul. Rokossowskiego 153. Pra­
cownicy MPB odeszli pozosta­
wiając: 1) nie zabezpieczone 
otwory na dachu, którymi 
woda swobodnie leje się 
na strych; 2) wybite szy­
by w kilku oknach klatki 
schodowej; 3) nie Wstawione 
okna w mieszkaniu nr 4; 4)
nie przybite deski w podłodze 
strychu. Jeżeli dodamy do 
tego, że w mieszkaniach 
nr nr 3, 5a, 6, 6a i 21 przecie­
ka przez sufity deszczówka 
— będziemy mieli pełny o- 
braz tego skandalicznego bra 
koróbstwa. Najdziwniejsze 
jest to, że pracownicy Przed­
siębiorstwa Budowlanego wy­
konali szereg drobnych, mniej 
koniecznych napraw, nie- 
uwzględnicnych w kosztory­
sie remontu. Administracja 
domu już kilkakrotnie zwra­
cała się w tej sprawie do kie­
rownictwa Przedsiębiorstwa 
Budowlanego, jednak inter- 

2 wencie te nie odniosły żad­
nego skutku, niczym przysło­
wiowy „groch rzucany o ścia­
nę".

(Następują podpisy 15 
mieszkańców domu oraz 
pieczęć administracji i 
komitetu blokowego nr 
419).

żeli posiada się je „w dużej ilo­
ści”.

Sąd Najwyższy rozpatrywał 
sprawę, w której oskarżony o po 
siadanie obcej waluty, bronił się 
tym, że nie jest właścicielem zna 
iezionych u mego w piwnicy 
banknotów dolarowych, że przy­
jął je od swego znajomego tylko 
na przechowanie.

Sąd Najwyższy wyjaśnił, że 
jest to zupełnie obojętne, czy po 
siada się własne pieniądze zagra 
niczne, czy też cudze, że przecho 
wywanie cudzych pieniędzy za­
granicznych jest równoznaczne z 
■ch posiadaniem i grozi za to 
taka sama kara, jak za przetrzy­
mywanie bez zezwolenia włas­
nych pieniędzy zagranicznych 
Dlatego też oskarżony, mimo że 
.ak twierdził, przyjął obcą wa­
lutę tylko na przechowanie, nie 
umkną! kary trzech lat więzie­
nia.

W innej rozpatrywanej przez 
sąd spraw.e oskarżony o posia­
danie bez zezwolenia różnych ob 
cych walut w banknotach i mo­
netach z otych, zarr.u.ał wyro­
kowi sądu rzekomo nieprawidło­
wy wymiar kary. Oskarżony 
twierdził, że.kilkaset dolarów w 
monetach złotych i prawie tyle 
dolarów w banknotach oraz kil­
kaset rubl. w zlocie nie można u- 
ważać za ..dużą ilość", że zatem 
wymierzając mu karę pięciu lat 
więzienia i 5.000 zł grzywny, sąd 
orzekł wyrok niesprawiedliwy.

W złożonej do Sądu Najwyż­
szego jkardze rewizyjnej oskar­
żony dowodził, iż na wymierzoną 
mu karę nie zasłużył, tym bar­
dziej że pracował na polu na­
ukowym i' poczyni! wynalazki — 
które przyniosły Skarbowi Pań­
stwa uaczne oszczędności.

Sąd Najwyższy nie podzielił 
wywodów skargi rewizyjnej i za 
skarżony wyrok utrzymał w mo­
cy. Sąd Najwyższy stwierdził, że 
pojecie dużej ilości" pieniędzy 
zagranicznych, posiadanych bez 
zezwolenia, nie może być ocenia­
ne w porównaniu z posiadanym 
w ogóle majątkiem, prowadziło­
by to bowiem do oczywiście nie­
dopuszczalnego uprzywilejowa­
nia tych, którzy mało że są za­
możni. ale ponadto są w posia­
daniu znacznych kwot w obcej 
walucie. Powyższe pojęcie „dużej 
ilości*' powinno być oceniane 
przede wszystkim w związku z 
wysokością szkody, jaką ukrywa 
nie tej waluty wyrządza Pań­
stwu.

Znamienne, że przytoczonych 
przez oskarżonego okoliczności 
Sąd Najwyższy nie uznał za ła­

godzące. lecz przeciwnie — uznał 
je za obciążające. Oskarżony, po 
mimo doskonałego wynagrodze­
nia za swoje wynalazki, dał prze 
cięż dowód, że ,,nie zrezygnował 
z obcych Państwu Ludowemu ka 
pitalistycznych metod postępowa 
nia", dążąc do wzbogacenia się 
drogą nielegalnego i szkodliwego 
dla państwa posiadania obcej wa 
luty.

W. N.

Odpowiadamy Czytelnikom
M. Wawrzyniak. — Zbąszy­

nek. Drzewka owocowe róż­
nych gatunków sprzedaje 
Gminna Spółdzielnia w Pozna 
niu przy ul. Rokossowskiego 
nr 25, codziennie oraz w nie­
dzielę od godz. 9 rano do 
zmroku. (2673)

„Ka. Ka". — Poznań. Chcąc 
osiedlić się na Ziemiach Za­
chodnich. musi Pan zgłosić się 
do Wojewódzkiego Zarządu 
Rolnictwa, ul. Towarowa — 
Wydział Urządzeń Rolnych. — 
Tam udzielą Panu wyczerpu­
jących informacji- (2632)

Stały Czytelnik „Głosu 
Wielkopolskiego". — Poznań. 
Kursy kreślarskie organizuje 
Zakład Doskonalenia Rzemio­
sła — Poznań, ul. Tadeusza 
Kościuszki nr 57 Kursy roz­
poczynają się w końcu paź­
dziernika lub na początku li­
stopada i trwać będą 6 mie­
sięcy. (2691)

Adam Kie. — Leszno. O bur
sie dla młodzieży szkół śred­
nich już pisaliśmy Okazuje 
się, że koszty odbudowy do­
mu, o którym Pan wspomina, 
są nieproporcjonalnie wyso­
kie i że lepiej wybudować no 
wy dom aniżeli odbudować 
stary. (19S9)

Czytelnik ze „Ślubów pa­
nieńskich". Prosimy o poda­
nie nazwiska i adresu lub 
skontaktowanie się z redak­
cją. (2714)

Lenn Dutkiewicz.— Poznań.
Sprawę przeciwko personelo­
wi ze sklepu mięsnego przy 
ul. Granicznej nr 13 skiero­
wano do Komisji do Walki ze 
Spekulacją i Nadużyciami w 
Handlu. W stosunku do win­
nych wyciągnięte zostaną-po­
nadto konsekwencje służbo­
we. (2049)

J. Chojnacki. — Poznań. W
opisanej sprawie musi się Pan 
zwrócić do notariusza. (2693)

Mieszkańcy z ulic: Goplań- 
skiej, Brzeskiej i Mińskiej. —

ODPOWIEDZI PRAWNIKA
J. d. — NOWY TOMYŚL. 

Osoby, które w dniu wejścia 
w życie dekretu z 25 VI 1954 
r. o powszechnym zaopatrze­
niu emerytalnym, t.i. w dniu 
1 VII 1954 r. pobierały z pań­
stwowego systemu emerytal­
nego zaopatrzenie emerytalne 
z tytułu własnej pracy na sku 
tek Innych przyczyn niż trwa 
ła niezdolność do służby, lub 
osiągnięcie wieku tracą pra­
wo do tego zaopatrzenia, zgo­
dnie z przepisem art. 80 ust. 
powyższego dekretu. Przepis 
ten przewiduje jednak wyją­
tek, w myśl którego nie tracą

Prosimy o podanie jakiegoś 
bliższego adresu. Odpowiemy 
listownie. (2435)

T. Walkowiak. — Rawicz.
Sprawą poczekalni przy przy 
sianku autobusowym zaintere 
sowano PKS w Poznaniu.

(A-923)

Pacjentka Z. P. — Poznań.
Nie możemy udzielić odpowie 
dzi. W pierwszym i drugim 
wypadku radzimy zwrócić się 
do kierownictwa Kliniki przy 
ul. Polnej. (2732)

Zespół Teatralny z Mogilna.
W sprawie zakupu peruk dla 
Waszego zespołu, możecie 
zwrócić się do Spółdzielni 
Zjednoczonych Fryzjerów w 
Poznaniu ,ul. Garbary nr 64.

(2729)

Stałego Czytelnika, który 
zwrócił się do nas w sprawie 
paczek, prosimy o podanie 
adresu. Odpowiemy listow­
nie. (2694)

W. Korzeniowski. Straż­
nik SOK, który zachował 
się nieodpowiednio w sto­
sunku do ułomnego pasaże­
ra, < otrzymał upomnienie. 
DOKP stwierdza jednak, że 
zachowanie się młodzieży w 
wagonie było wysoce nie­
właściwe. (2434)

Mieszkańcy z ul. Mar Ce­
lińskiej. Trudno nam inter­
weniować, ponieważ nie po­
daliście numeru budynku.

(2679)
Kaz. Komolwi — Draw­

sko. Prawo do zajmowania 
stolików w sali konsumpcyj­
nej na dworcach, mają pod­
różni, którzy chcą coś zjeść 
lub wypić. (2436)

Br. Sikora — Wieluń n. 
Notecią. Gromadę Studzie­
nice będzie obsługiwało re­
gularnie co drugi miesiąc, 
od października począwszy, 
kino ruchome. (2057)

prawa do emerytury ci, któ­
rych zwolniono z pracy i prze 
niesiono w stan spoczynku 
wskutek niezdolności do służ­
by lub osiągnięcia wieku. Nie 
tracą również prawa do eme­
rytury ci emeryci, których 
przciiiosiono w stan spoczyn­
ku z innych przyczyn niż 
trwała niezdolność do służby, 
ale przed dniem 1 VII 1954 r. 
ukończyli 60 lat i posiadają 25 
iat wysługi emerytalnej lub 
ukończyli 55 lat i posiadają 
35 lat wysługi emerytalnej, 
albo są inwalidami. Nie podał 
Pan, z jakich przyczyn został 
Fan przeniesiony w stan spo­
czynku, nie możemy więc wy 
jaśnić, czy będzie Panu przy­
sługiwała po dniu 1 I 1955 r. 
emerytura w dotychczas &• 
trzymywanej wysokości. Prze 
pis art. 80 pkt. 3 wchodzi bo­
wiem w życie z dniem 1 I 
1955 r. (2612)

PETRUS. — CHODZIEŻ. — 
Po prawomocnej decyzji wła­
dzy administracyjnej, nie 
przysługuje w zasadzie żaden 
środek prawny, jak również 
decyzji takiej ihe można za­
skarżyć do Sądu. Może Pan 
natomiast domagać się zwrotu 
wpłaconych kwot za działkę, 
jak również kosztów, związa­
nych z wykreśleniem cięża­
rów realnych, przepisa­
niem działki, kosztów założe­
nia księgi wieczystej oraz nad 
to ewentualnie dokonanych 
nakładów na działce. Doma­
gać może się Pan także od­
szkodowania za ewentualnie 
pozostawione na działce w 
chwili jej zwrotu płody rolne 
itp. (2381)

SOBOLEWSKI. — BOREK. 
Ponieważ pobiera Pan rentę, 
przyznaną w 1949 r„ zachowu 
je Pan prawo do renty w 
chwili obecnej. Jedynie zgod­
nie z przepisem art. 80 ust. 2 
dekretu z dnia 25 VI 1954 r. o 
powszechnym zaopatrzeniu e- 
merytalnym. Rada Ministrów 
może podwyższyć stawki rent 
dotychczasowych. Na podsta­
wie tegoż przepisu podwyższo 
no renty własne od dnia 1 VII 
1954 r. o zł 20,-— miesięcznie. 
Renta starcza nip należy się 
Panu .ponieważ przerwał Pan 
pracę w 1949 r., a do otrzyma 
nia renty starczej wymaga 
się, aby pracownik ukończył: 
mężczyzna 65 lat w czasie za­
trudnienia iub w ciągu 2 lat 
po ustaniu zatrudnienia, chy­
ba, że zwolnienie nastąpiło na 
prośbę pracownika.

Po śmierci Pana żonie na­
leżeć się będzie renta rodzin­
na, ponieważ ma ukończo­
nych 55 lat tycia. W razie zaś 
śmierci Pana żony, należeć 
się Panu będzie zasiłek po­
grzebowy, ponieważ żona bę­
dzie na utrzymaniu Papa w 
chwili śmierci. \24(»0)

Obwieszczenia Inżynierów mechaników i ekonomistów na sta­
nowiska kier, działów lub inspektorów produ­
kcji, gł. mechanika planowania i zaopatrzenia 
zatrudni na miejscu i w terenie Centralny Za­
rząd Konstrukcji Stalowych „Mostostal". Zgło­
szenia przyjmuje „Mostostal" Poznań, ul. Ko­
chanowskiego 7, pokój 5 w godz. 7 do 9. K2794

Wydział Komunikacji Drogowej — Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej podaje do wiado­
mości, że w związku z przystąpieniem do budo­
wy domów przy ul. Wronieckiej naroż. St. Ryn­
ku zamyka się (na czas budowy) ul. 23 Lutego 
na odcinku od ul. Rynkowej do ul. Wronieckiej 
dla ruchu kołowego i pieszego. K2796

Pracownicy poszukiwani______
Fizyka i chemika z wykształceniem uniwersy­
teckim do pracy w laboratorium przyjmie zaraz 
Zjednoczenie Robót Inżynieryjnych B. M. w 
Poznaniu, ul. Świętoslawska 12. Wynagrodze­
nie wg stawek układu zbiorowego w budowni­
ctwie. Zgłoszenia należy kierować do działu
kadr.____________________________________K2748
St. księgowego(ą) na stanowisko kier księgo­
wości finansowej przyjmiemy zaraz. Wymaga­
na dobra znajomość księgowości przemysłowej. 
Płaca wg gr. II F + I gr. prem. 4- d. f. + dep. 
węglowy. Zapewniamy słoneczne mieszkanie,
1 pokój z kuchnią (łazienka, przedpokój, gaz i
centr. ogrzewanie). Zgłoszenia w Dziale Kadr 
Zakł. Wytwórczych Urządzeń Termotechnicz- 
nych w Świebodzinie Włkp., ul. Świerczewskie­
go 38._______________ K2767
Referenta"do spraw inwestycji i ubezpieczeń
rzeczowych przyjmie natychmiast PZGS Obor­
niki Wlkp. Wynagrodzenie wg grupy V fin. 
Reflektuje się na kwalifikowanego pracownika.

K2774
Technika budowlanego na stanowisko inspekto­
ra nadzoru i instruktorów finansowo-księgo­
wych zaangażują Zic'onogórskie Okręgowe Za­
kłady Zbożowe w Zielonej Górze, ul. Swiercze- 
Wskięgp nr 22. K2779
Kwalifikowanego rolnika na stanowisko kie­
rownika gospodarstwa ca 300 ha poszuku­
jemy. Zgłoszenia należy kierować: Dyrekcja 
Stadniny Koni Kadyny, p-ta Tolkmicko, pow. 
Flbląg, woj, gdańskie._______ ___________^2781
Wysokokwalifikowanych stolarzy na meble
fornirowane oraz poliera przyjmie zaraz Robot­
nicza Sp-nia Prac£ „Opakowania Drzewne w 
Poznaniu, ul. Łukaszewicza 11/13, teł. 63-77.
~______  _____K2789
CH. mechanika ze znajomością zagadnień tech­
nicznych przyjmie zaraz Rejonowa Zbiornica 
Złomu w Swarzędzu. Warunki do omówienia 
y dziale kadr._________________ ________K2790
2 rzutkich energicznych inżynierów elektryków
y^gl. techników oraz 3 na stanowisko referen­
tów zaopatrzenia ze znajomością działu elek­
trycznego, referenta transportowego i kwali­
fikowaną maszynistkę przyjmie Wrocławskie 
Zjednoczenie Elektromontażowe — Zarząd 
Montażowy w Poznaniu. Wyczerpujące poda­
nia należy składać w biurze kadr Zarządu 
Montażowego Poznań, Drzymały 3a. K2791

Nieruchomości
ariele jooiki wilie 
amienice Kupno — sprzeda 
ałatwia solidnie Onion* Pr 
?ań Nowowieisktego 9

___________ ?4R1 ?
Kamienicę przy .ramwaju, na 
Wildzie, korzystnie sprzedam 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
cze w sk i e go 3, dla 36147g.
Barak mieszkalny w dobrym 
stanie kupię lub zamienię 
za parcelę Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczewskiego
3, nr 36526%.______________
Parcelę */« morgi, dobra zie 
mia (Poznań - Starotęka), 
sprzedam .łuska, Poznań, ul.
Kordeckiego 26._____ 36622g
Parcelę 1-moigową, opłoto- 
wana z drzewkami (Krzyżow- 
niki) sprzedam Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 36623g.________________
Kamienice od 150 000 zł, wil­
le od 130.000 zl, domki od 
90.000 zł, parcele od 35.000 
zł. domek fiński (Solacz), 
wpłaty 50.000 z!, reszta na 
raty — warunek zastępcze 
mieszkanie, sprzedam. Goroń- 
ski Poznań, Świerczewskiego 
U,_____________ 36624g
Kupię domek jednorodzinny, 
wprost od właściciela. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swiercze- 
wskiego 3. dla 36631g- ___
Nieruchomość wypaloną kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dlą 36635g.
Sprzedani dom jednopiętrowy 
w Lwówku Wlkp., z wolnym 
mieszkaniem. Stróźecki, Wro­
cław, Norwida 11. m 5.
__________________ _36641g
Sprzedam oryginalny barak 
drewniany, składany (pokój, 
kuchnia) Poznań, Lubeckiego 
21.  36449g
Kamienice komfortowe ze skla 
darni, wille, domki jedno­
rodzinne oraz parcele poleca 
— poszukuje Hinz. Poznan, 
Piekary 19.  36520g
Barak mieszkalny spiesznie 
kupię Zygmunt Kasperowicz. 
Wolsztyn 5 Stycznia 21

15551P
Willę komfortową przy Grun­
waldzkiej, 150.000 zł. domek 
trzypokojowy, wolny. sadu 
6.000 m’, parcelę przy Gro­
dziskiej, oplotowaną, zadrze­
wioną, kamienicę 3 sklepy, 
w centrum 100.000 zł, sprze 
da: Metelski, Poznań. Czer­
wonej Armii 23. 36640g

Połowę willi, względnie całą, 
kupię. Oferty z podaniem ce­
ny Biuro Ogłoszeń, Świercze­
wskiego 3, dla 36676g.
Dom jednorodzinny, cały wol­
ny. morga ogrodu, przy Poz­
naniu, 130.000 zl, dom trzy­
pokojowy fŁawica) 65.000 zł, 
dom piętrowy z wolnym mie­
szkaniem. ogrodem (Dębiec), 
120.000 zl, sprzeda: Nowak, 
Poznań, Czerwonej Armii 26. 
____________________ 36613g

Kupno
Frezarkę do drzewa nawet
niekompletną lub części spie­
sznie kupię. Oferty Biuro 0- 
gloszeń Świerczewskiego 3, 
dI a 36565g

Kuplę spiesznie widełki tele­
skopowe do SHL, zapłacę ka­
żdą cenę. Poznań, Śniade­
ckich 23, m 7 — 1 raz 
dzwonić._____________36542g

Cegły, wapno foersterów- 
kę, tragarze, kantówki, sza- 
lówkę oraz silnik 1,5—2 KW 
kupię. Zgłoszenia: Poznań, 
tel. 67-08.__________ 36S38g
Maszynę cholewkarską, lewo- 
ramienną, kupię. Stanisław 
Trzeciek. Poznań, ul. Ogrodo­
wa 6, BI 13.________ 36644g

Pianina kupuje: Magazyn For­
tepianów. Poznań, Czerwonej 
Armii 39 — w podwórzu. 
____________________ 36646g
Kupię dywan 3*><4.5 oraz ki­
lim 1,5X2,5. Oferty z poda­
niem ceny Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
?6685g.
Gilotynę do krojenia papieru 
na prąd lub ręczną, kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Swier- 
czewskiegn 3, dla 36695g.
Spawarkę transformatorową 
kupię. Ofertę Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dla 
36699g.

Sprzedaż
wózki dziecięce autka koszy 
■iowe. spacerowe na łożyskach 
:utkowvch drewniane I dla 
bliźniąt poleca: H Świetlik 
“oznań Wrocławska 13 
____________________ 360561-
Radio bateryjne. 3-zakresowe, 
sprzedam Poznań. Kraszew­
skiego 5. m 2. 36554g

Dachówki, karpiówki. 2000 
sztuk z rozbiórki, sprzedam. 
Poznań. Małeckiego 5 m 3.

36645g

Białko suszone gwarantowane 
sprzeda cukiernia Zajdel, Opo 
le 1, Sienkiewicza 2. 15423p
Samochód małolitrażowy, w 
bardzo dobrym stanie sprze­
dam. Poznań . Winiary, Rej­
tana 11, przy kościele. 
____________________ 3666 4g
2 fotele gięte, niklowane, u- 
mywalnię lekarską regały, 
kosze do owocu, wagę do 10 
kg, obrazy olejne, serwis o- 
biadowy na 6 osób, sprze­
dam. Poznań, Dzierżyńskiego 
38, m 37, 1 ptr. — front.
_____ ______________ 36649g
Piec stałopainy „Dauerbrar.d' 
pierwszorzędny, na koks, wę­
giel, sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 36653g.

Samochód osobowy Ford Tau- 
nus, do remontu, sprzedam 
Oglądać niedziela Pniewy, 
Dworcowa 43. 15550p
Sprzedam mlocarnię żelazną 
grabie konne, wóz roboczy, 
szory wyjazdowe, powózkę, 
żniwiarkę, siewnik kierat, 
kopaczkę, wał. Zgłoszenia li­
stowne: Poznań, Fabryczna 
12, m 5,____________ 36657g

Sprzedam błam piżmowce — 
grzbiety oraz kurtkę sealową. 
Mosina, Czerwonej Armii 4 
n^JL________________ 36660?
Nuty niemieckie sprzedam. 
Poznań. Chudoby 20 m 5.
____________________ 36671g
Wilka owczarka alzackiego, 
rocznego, sprzedam. Poznań. 
Ul. Łąkowa 9, m 8 36677g

Piec kuchenny, przenośny z 
wężownicą lub bez oraz piec 
na trociny, tanio sprzedam 
Wilczek, Poznań, Źródlana 12.
____________________  36678?
Spacerówkę wzór czeski, w do 
bryrn stanie, sprzedam. Poz­
nań, Wodna 22 m 7a.

36680g
Silnik 220 v7l65”Watt, sprze
dam. Poznań. Kraszewskiego 
5 — warsztat w podwórzu 
od godz. 15—19. 36681?

Maszynę do szycia „Singer" 
sprzedam. Poznań Czerwonej 
Armii) 71, m 4. 36683g

Sprzedam wał ^orbowv 4 takt.. 
głowicę, tłoki i korbowod-’ 
marki ..Pbenomen" Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń Swier- 
czewskiego 3, nr 36696g.
Sprzedam samochód półcięża 
rowy „Mercedes", no kapi­
talnym remoncie. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczewskiego
3 d!a 36700g

Lokale
Bezdzietne małżeństwo spie­
sznie poszukuje pokoju iub 
mieszkania do remontu. Wa­
runki do omówienia Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 36651g.

Samotna, na stanowiska, po­
szukuje pokoju. Oferty Biuro 
Ogfoszeó, Świerczewskiego 3, 
dla 36431g._______ ___
Lokalu ca 20 ma na rzemio­
sło poszukuję. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 36654g._______________

Zamienię 3—4 pokoje z ku­
chnią i ogiódkiem przydo­
mowym w Szczecinie, na ta­
kie samo w Poznaniu lub; 
mniejsze. Oferty Biuro Oglo- j 
szeń, Świerczewskiego 3. dla •
15553p.____________  |
Pokoju z kuchnią lub pokoju'. 
do remontu poszukuję. Oferty . 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dia 36656g. i
Zamienię mieszkanie 3-poko- j 
jowe z łazienką, kuchnią, cen 
tralnym ogrzewaniem, lokal- j 
nym, w Jeleniej Górze, na 2 : 
pokoje w Poznaniu. Oferty j 
Biuro Ogłoszeń, Swierczew-1 
skiego 3, dla 36659g._____ J
Zamienię mały pokój z ku-I 
chnią. na duży pokój z ku- j 
chnią iub dwupOkojowe, sa- I 
modzieine Warunki do omó- 1 
wienia. Oferty Biuro Ogło-) 
szeń. Świerczewskiego 3, dla
35663g.____________________ i
Poszukuję 2 pokoi z kuchnią , 
do remontu Oferty Biuro 0- 
gloszeń Świerczewskiego 3,
dlą 36662g. ____________
Mieszkania da remontu spie­
sznie poszukuję. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3,
dia 36667g._______________
Lokalu na krawiectwo dam­
skie, przy bardzo ruchliwej 
ulicy, poszukuję. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 36686g._______________
Zamienię 2 duże pokoje z ku­
chnią. samodzielne, z przyna- 
leźnosciami, na pokói z ku­
chnią oraz pokój lub 3 poko­
je. Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3, dla 
3669Ig,__ ________________
Zamienię pokój z przynale- 
żriościami l ptr., na podobny 
z balkonem. Oferty Biuro 0- 
gioszeń, Świerczewskiego 3 
dla 36694g.

Zamienię mieszkanie samo­
dzielne. duże dwa pokoie z 
kuchnią, balkonem, komfort, 
I ptr. w Krakowie — cen­
trum, na podobne, tylko sa­
modzielne w Poznaniu. Pilne 
oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 36713g.

Praca
Mechanik na maszyny biurowe j 
potrzebny Poznań, Dzierżvó 
skiego 89 — warsztat
____________________3636lg
Pomoc domowa od godz. 7— 
14. do domu lekarza, bez pra­
nia, potrzebna. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 36693g.

Kapelusze Męskie
filcowe i weiurowe

w najnowszych fasonach i kolorach
kupisz

W SPECJALNYM SKLEPIE
MHD nr 55 w Pozncnin
przy ARMII CZERWONEJ 71

 K2793
Gosposia lub pomoc domowa 
potrzebna zaraz. Szubert, Po­
znań. plac Asnyka 3, m 5,

■do godz. 15._________ 36658g
Pomocnik zegarmistrzowski, 
tylko dobry fachowiec, na 
stalą pracę, potrzebny zaraz. 
Oferty Biuro Ggłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 36698g:_
Ręczniarka potrzebna. Poz­
nań, Dzierżyńskiego 87, m 13. 
___________ 36687g

Nauka
Kurty księgowości organizm- 
od listopada Zakład Doskona 
ionla Rzemiosła Poznań, Ku 
ŚPii,c?ki R7 tel. 48-47 K267?
Gry na akordeonie udziela: 
Guziński. Poznań - Łazarz, 
Kuiewskiego 19 m 15.
______________ 36684g

Lekarskie
Dr med. Tadeusz Budzyński —
specjalista chorób wewnętrz­
nych, wznowił praktykę lekar 
ską. Poznań, Szyszkowskiego 
4. m 3a, teł. 60-26(. 36647g

Zguby
Pies polowczyk zabtakany do 
odebrania. Wysocki, Tarnowo 
Podgórne, pow. Poznań.

36675?

t
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mojego uko­

chanego męża, śp.

Romana Polcyna
odprawiona zostanie msza św. w sobotę, 30 paździer­
nika 1954, w kościele Matki Boskiej Bolesnej na Ła­
zarzu, o godz. 8.
36577g Żona, córka i rodzina

Zgubiono zezwolenie na pro­
wadzenie przedsiębiorstwa 
sprzedaży owoców nr 92/53 
z dnia 28. 3 1953, na naz­
wisko Antoni Szuszczyński, 
Pleszew Wlkp., ul. Kaliska 
56, pow. (arocin. 36442g 
---------------------U--------------------
Zgubiono leg. służbową nr 
918, wydaną przez Centralny 
Zarząd Szkolenia Zawodowe­
go — Ministerstwo Handlu 
Wewnętrznego w Warszawie, 
na nazwisko Wacława Bara­
nowska, Poznań, Rutkowskie­
go 16. 36637g

Różne
Radioodbiorniki naprawia szyb 
ko ' dokładnie przy pomocy 
nowoczesnych przyrządów po­
miarowych .ElektrotecbniKa'* 
'o» założenia 1945 Poznań. 
Rokossowskiego 39 34868e

Futra modernizuje pracownia 
Kalksteinowej Poznań, Czer­
wonej Armii 69, ni 17.

36669g

Fachowa naprawa mebli, pole 
rowanie. odświeżanie, kleje­
nie krzeseł. Ludkiewicz, Poz­
nań, 23 Lutego 65, przy Wiel- 
kiej. 36670?



Po walkach z szermierzami Austrii
czył w turnieju indywidualnym 
1 w spotkaniach drużynowych w 
szabli i florecie!

Wiceprzewodniczący Austriac­
kiego Związku Szermierczego — 
Winkler, mówiąc o naszych za­
wodnikach, szczególnie podkreś­
lił wysoką klasę polskiej szabli. 
„ Polscy szabliści — powiedział 
Winkler — nawet w ciężkich 
spotkaniach wykaznją zadziwia­
jącą swobodę na planszy.**

Najsłabszym punktem Polaków 
była szpada. Akademicki mistrz 
świata — Zimoch wykazał niedo; 
stateczne przygotowanie do spo­
tkania. Usprawiedliwia go okres 
egzaminów, w którym nie miał 
możności treningu.

Brak hali i sal treningowych 
najpoważniejszą bolączką poznańskich sportowców

Od dawna już poznańscy sportowcy odczuwają brak 
hali sportowej i sal treningowych. Zajmijmy się na­
przód sprawą hali.

Czterodniowe pojedynki naj­
lepszych szermierzy Polski i Au­
strii były przeglądem naszego o- 
becnego poziomu w poszczegól­
nych broniach. Zwłaszcza tur­
nieje indywidualne dały możność 
oceny młodych zawodników.

Floret kobiet wykazał, że w 
broni tej posiadamy wiele obie­
cującej młodzieży. W dalszym cią 
gu najlepszą jest wprawdzie Wło 
darczykowa oraz nasza najlepiej 
zaawansowana technicznie flore- 
cistka — Sołtan, jednak wiele 

młodych zawod­
niczek wykazuje 
stałą poprawę. 
Trzebuchowska 

np., walcząc po 
raz pierwszy z 
zawodniczką za­
graniczną, i to 
takiej klasy, jak

Hartl, potrafiła wygrać z nią jed 
ną walkę.

We florecie mężczyzn na uwa­
gę zasługuje Kazimierski. Zawód 
nik ten — debiutując w repre­
zentacji narodowej — nie wy­
grał ani jednego spotkania, jed­
nak już w turnieju indywidual­
nym zaprezentował się z jak naj­
lepszej strony. Jego walka w fi­
nale turnieju z doświadczonym 
Austriakiem — Loiselem, daje 
mu wysoką ocenę.

Najsilniejszą naszą bronią jest 
w dalszym diągu szabla. Domi­
nują w niej: Pawłowski i Za 
błoeki. Pawłowski był jedynym 
zawodnikiem, który w czasie 
czterodniowych walk nie poniósł 
ani jednej porażki mimo że wal­

Posmań posiada pięć ligo-I wiadomo, hala nie jest ogrze- 
wyeh zespołów koszykówki oraz ' wana, a w myśl regulaminu
dwie Ii-ligowe drużyny bok­
serskie, które trenują na razie 
w hali MTP. Najprawdopo­
dobniej z obiektu tego będzie 
można korzystać do grudnia 
br., ponieważ w styczniu 1955 
r. rczpoczną sie przygotowania 
do MTP.

Pod znakiem zapytania stoi 
możliwość rozegrania mistrzów 
skich spotkań koszykówki. Jak

Gzwórmecz hokeistów
ma boisku J&ZS

Po zakończonych rozgrywkach 
o mistrzostwo i Puchar Polski w

Piloci szybowcowi LPZ
z woj, poznańskiego
zdobywcami 
trzech diamentów

Wielki sukces odnieśli na 
obozie w Jeżowie koło Jele­
niej Góry piloci szybowcowi 
LPŻ województwa poznań­
skiego, zdobywając trzy dia­
menty do złotej odznaki szy­
bowcowej.

Diamenty zdobyli: Tadeusz 
Szymczak, Stanisław Cnotli­
wy i jeden z najmłodszych 
pilotów — 19-letni pozna­
niak, Rajtrur.d Jakób.

Tak więc obecnie w woje­
wództwie poznańskim jest 6 
posiadaczy najwyższych od­
znaczeń szybowcowych na 
świecie. Trzech ze zdobyw­
ców uzyskało tytuły mistrzów 
sportu. Tymi sukcesami pilo­
ci poznańskiego LPŻ zreali­
zowali swoje zobowiązania 
dla uczczenia II Zjazdu ZMP.

Młodzież w wieku od 16— 
21 lat, pragnąca się poświęcić 
lotnictwu szybowcowemu, 
silnikowemu lub spadochro­
niarstwu, może sie zgłaszać 
w sekretariacie LPŻ przy ul. 
27. Grudnia 6.

Kolejarz (Poznań) 
i Start (Gniezno)
w lidze hokeia na trawie

Po trwających przeszło mie 
siąc rozgrywkach o wejście 
do ligi hokeja na trawie, pierw 
sze miejsce w dwu grupach 
zajęły zespoły: Kolejarza (Po­
znań) i Startu (Gniezno) uzy­
skując awans do ligi.

*
Mistrzostwo Polski w ho­

keju na trawie juniorów zdo-' hokeju na trawie— będziemy o- 
glądać w Poznaniu dwa turnieje, 
z który>eh jeden w połowie listo­
pada br. rozegrają między sobą 
wszystkie krajowe drużyny AZS, 
drugi odbędzie się w najbliższą 
niedzielę.

W czwórmeczu tym wystąpią 
na boisku przy al. Pułaskiego o 
godz. 9.39 drużyny: Stali, Kole­
jarza. AZS-u i Włókniarza.

Zawody odbędą sie systemem 
każdy z każdym, 2X20 minut. (x)

był zespół Spójni (Gniezno) 
przed Stalą (Poznań). Jak wi­
dać najlepsze rezerwy mają 
dwa nasze czołowe zespoły. 
Gnieźnieńska Spójnia zajęła w 
tegorocznych rozgrywkach li­
gowych drugie miejsce za 
CWKS, a poznańska Stal była 
trzecią.

zawody mogą się odbywać w 
temperaturze powyżej 10" C. 
Bardzo często halę tę przeznacza 
się też na inne cele. I tak np. 
10. X. zorganizowano w niej 
'wystawę LPŻ, a pozbawieni 
hali pięściarze Budowlanych 
musieli zrezygnować z rozegra­
nia w Poznaniu zawodów ze 
Stalą (Łabędy).

Z tych wszystkich rozważań 
wypływa jeden logiczny wnio­
sek — należałoby pomyśleć o 
budowie hali sportowej.

A kwestia sal treningowych? 
Również przedstawia się nie 
najlepiej. Oddajmy głos fak­
tom. Na siedem drużyn koszy­
kówki, Kolejarz mógł przezna­
czyć tygodniowo tylko 18 go­
dzin treningu. Drużyny ligowe 
trenują więc 3 razy, a pozo­
stałe zespoły — 2 razy w ty­
godniu. Nie ma więc mowy o 
tymi, aby — w myśl zaleceń 
sekcji koszykówki GKKF — 
trenować 4 razy na tydzień, 
(Bułgarzy np. trenują po 6 ra­
zy w tygodniu), czy też prze-

s
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W dniu 27 bm. nn stadionie Wojska Polskiego w Warsza­
wie odbyło się międzynarodowe spotkanie w piłce nożnej 
pomiędzy drużynami Dynamo Kijów a Gwardią Warsza­
wa, zakończone wynikiem remisowym 1:1. Na zdjęciu: 

fragment spotkania.
CAF — fot. St. Wdowiński

K »•,< r

Nie miała powodu odwodzić go od tego 
zamiaru. Przeciwnie, ten niezdarny starzec 
mógł jej tylko pokrzyżować plany. Gdy 
wszystko pójdzie pomyślnie, szef Harry'ego 
będzie musiał zapisać na jej konto powodze­
nie całej sprawy. — Dobrze — dodała sta­
remu otuchy — niech pan wyskrobie te 
swoje pieniądze. Ja tu będę wyglądać, a gdy 
pan wróci, cbrachujemy się.

Schimanski skinął z podziękowaniem, za­
strzegł się jeszcze raz, że pragnie uniknąć 
awantury, która by mogła zakłócić jego wy­
jazd naznaczony na dzisiejsze popołudnie. 
Zamiast przez okratowaną bramę, śmignął 
w krzaki.

Anita Becker spoglądnęła z niejaką ulgą 
za zabawnym starcem z przydługimi ramio­
nami, w7 grubej kurtce zimowej, opatrzonej 
w liczne kieszenie, z nisko osadzoną głową 
w futrzanej czapie. Patrzyła za nim, póki 
nie zniknął w zaroślach nad jeziorem.

W parę chwil później Anita przyjęła 
wśród pustych ścian klitki Schimanskiego 
pucułowatego przyjaciela Harry‘ego i jego 
towarzysza z niespokojnym spojrzeniem i 
szczoteczką pod nosem, który jej się po sprę­
żystym ukłonie przedstawił niewyraźnie, ja­
ko „Stołle“. Na Uferstrasse, w miejscu, gdzie 
niedawno stał wóz ciężarowy, zatrzymał się 
teraz samochód osobowy.

— Co się stało? -— napadł ją natychmiast 
pucułowaty. Rozglądał się zdumiony dooko­
ła. Brakowało mu radia. — Gdzie jest sta­
ry? — Ton jego głosu był stanów7czy, wład-

Zvolensky ustanowił nowy 
rekord CSR w biegu na 1 milę 
w czasie 4,10,8. Wynik ten jest 
lepszy od poprzedniego re­
kordu Jungwirtha o 1,2 sek.

*
W Londynie miejscowy Ar­

senał pokonał w meczu pił- 
! karskim czołowa drużynę 
! Izraela Makabi z Tel-Aviv — 
|4:1 (2:0).

SFśtaPWS
Jedenastka piłkarzy Startu 

w7 Kole gościła drużynę Kole­
jarza z Turka. Zwyciężył 
Start — 4:3. Spotkanie po­
zostawiłoby dużo lepsze wra­
żenie, gdyby nie zbyt ostra, 
a chwilami nawet brutalna, 
gra ze strony piłkarzy kol­
skich. (W) X.

Piłkarze Unii Storni! poko­
nali w towarzyskim meczu w 
Krotoszynie tamtejszego Ko­
lejarza — 3:2. (fk)

W zawodach o mistrzostwo 
juniorów w7 piłce nożnej po­
znańska Spójnia zremisowała 
z Kolej arzem-Kepno 2:2.

Stale poprawiający swoją

prowadzać zajęcia indywidual­
ne. Poza salą WOSS-u posia­
damy 19 sal sportowych, prze­
ważnie przy szkołach. Z sal 
tych można korzystać od godz. 
17—22. Po dokonaniu podziału 
okazało się, że zrzeszenia po­
siadające mniejszą ilość kół i 
sekcji muszą dzielić między so­
bą jedną salę treningową. Z 
sali przy szkole na Garbarach 
korzystają na przykład: ZS 
Unia, PTT-K oraz kolegium 
sędziów piłki nożnej. W sali 
p-rzy ul. Prądzyńskiego trenują 
sportowcy ZS Budowlani oraz 
atleci Kolejarza. Nie koniec na 
tym.

Studenci ośmiu wyższych u- 
ceelni posiadają dwie sale, u- 
czniowie 27 techników — zaled­
wie 3 sale sportowe, a absol­
wenci 5 szkół mieszczących się 
w gmachu Technikum Handlo­
wego przy ul. Śniadeckich ma­
ją do swej dyspozycji jedną sa­
lę (zamiast planowanych 4 lek­
cji wychowania fizycznego ty­
godniowo, odbywają się zaled­
wie dwie na miesiąc).

Poznań jest dość często trak­
towany po macoszemu przez 
nadrzędne czynniki naszego 
sportu —a więc przez GKKF 

rady główne zrzeszeń sporto­
wych. Rezultat — ani jedno z 
poznańskich zrzeszeń nie po­
siada własnej sali, nie mówiąc 
już o hali sportowej. Sytuacja 
pogarsza się z każdym dniem 
— ciągle bowiem wzrasta licz­
ba czynnych sportowców, a wa­
runki treningu w okresie zimo­
wym nie u legaj a poprawie.

_ (M. Ł.)

Druga porażka 
polskich hokeistów 
w Brukseli

Drugą porażkę w bruksel­
skim turnieju hokeja na tra­
wie odnieśli Polacy w spotka­
niu z Niemcami zachodnimi 
2:5 (1:2).

W pozostałych spotkaniach 
padły następujące wyniki:
BELGIA — HISZPANIA 4:1

ANGLIA — FRANCJA 5:0 
HOLANDIA — AUSTRIA 4:0

Z brukselskiego
turnlełu

Najlepszymi zawodnikami » 
drużynie polskiej na meczu z 
Belgią bjjli Jan i Henryk Fli. 

-nikowie oraz Marzec w pomo­
cy — wszyscy są hokeistami 
gnieźnieńskiej Spójni.

W pierwszej części meczu by­
liśmy dla Belgów równorzęd­

nym zespołem 
— powiedział po 
meczu trener 
Wojtysiak. Po 
zmianie pól go­
spodarze zagra­
li lepiej i sku­
teczniej i odnie­
śli zasłużone

zwycięstwo.

Nie wystarczyła szybka i 
dobra gra polskich hokeistów. 
Wyraźnie było juidać brak ru­
tyny naszej jedenastki. Ko­
niecznie musimy mieć więcej 
kontaktów z silnymi drużyna­
mi zagranicznymi.

29 bm.. drużyna polska na 
dzień wolny od rozgrywek. Od­
będą się w ramach turnieju 
tylko dwa spotkania: Szwajcar 
ria — Francja i Dania — Au­
stria, Rozegrany zostanie po­
nadto międzynarodowy mecz 
kobiecy.

*
W sobotę o godz. 13.Jt5 pol­

ska jedenastka wystąpi do me­
czu z Hiszpanią. Wielka Bryta­
nia zmierzy się tego dnia ze 
Szwajcarią, Holandia — z Da­
nią, a Belgia — z Niemcami 
zach.

Wysokie zwycięstwo
Spartaka w Belgii

Piłkarska drużyna Spartak 
(Moskwa) w swoim pierw­
szym spotkaniu w Belgii zwy 
ciężyła wysoko mistrza tego 
Kraju S. C. Anderlecht — 7:0 
(3:0). Najlepszymi zawodni­
kami na boisku byli Iljin i 
Tatuszin.

znaczenie, co pewien pian z urzędu kata­
stralnego. Czy pan sobie przypomina?

Niech sobie ekswachmistrz przypomni ów 
drogo przepłacony plan, na którym zazna­
czony został pewien niewinny pokój na 
prądnicę! Już chciał wystąpić z usprawie­
dliwieniem. ale Harry nie dał mu dojść do 
słowa. — Co należy robić? — zwróć1'ł sie do 
Anity. — Jak zmusimy Dantzkego, aby nam 
wydał kryjówkę?

— Przyłożę temu psu pistolet do piersi — 
odgrażał się Stolle, aby podkreślić, że jesz- formę zapaśnicy AZS zwycię-

Mistrzostwa Polski
koszykarzy juniorów w Poznaniu

cze coś znaczy i przesunął ręką po tylnej 
kieszeni spodni.

Harry spojrzał pytająco na swą przyja­
ciółkę.

— Inaczej nie zmusimy go do mówienia
— oświadczyła, wzruszając ramionami.

— No, no... — pucułowaty miał zastrze­
żenia. — Rewolwer może wystrzelić, ludzie 
usłyszą strzał. Nie jesteśmy w zachodnim 
sektorze. — Chodził po pokoju dużymi kro­
kami tam i napowrót, bezustannie żując gu­
mę i zastanawiał się: — Wszystko musi się 
odbyć cicho... naprawdę cicho... Trzeba wszy­
stko, jak to się mówi... załatwić w należy­
tym porządku... — Zamyślony zatrzymał 
się przed Anitą. — Dantzke był zwykłym 
szeregowcem partii hitlerowskiej, niepraw­
da? Skorzystał z amnestii na Boże Naro­
dzenie?

Przytaknęła.
Harry zdaje się teraz dopiero wiedział do­

kładnie, w jaki sposób Dantzke zdobył ta­
jemnicę milionowego skarbu. Zwracając się 
do Stollego, rozkazał: — Kropnie pan w7 wy­
padku, gdyby trzeba było ratować własne 
życie. Jasne? Jeśli ja lub pan będzie musiał 
strzelać, wtedy natychmiast do auta i wiać. 
Słyszy pan? Motoru nie wyłączamy.

Ekswachmistrz zapytał prawie uniżenie:
— A co będzie z Schimanskim, vszefie“?

— Chciałbym mieć pańskie kłopoty — za-
raczej, co 

z panią
Becker?

— Ze mną? — Anita zbladła. Teraz do­
piero zrozumiała z tej całej rozmowy o strza 
łach i niebezpieczeństwie życia, w co się 
wplątała. — Ja tutaj namotałam sporo i nie 
uchylam się od niczego do końca.

— Ech — wyrzucił pogardliwie Stolle.
Harry natomiast przesunął ciekawym, ba­

dawczym wzrokiem po jej sylwetce, zdusił 
ostatnie swoje wątpliwości i rozstrzygnął:
— O key!

żyli silny zespół Kolejarza w 
Pobiedziskach — 5:3.

W piłkarskiej lidze junio­
rów pozostały do ukończenia 
w serii jesiennej tylko trzy 
spotkania. W I grupie pro­
wadzi Stal (Poznań) 12 p., 
przed Ogniwem (Poznań) — 
10 p. i Snójnią (Śrem) — 8 p. 
W grupie II — Kolejarz (Po­
znań) — 12 pkt., przed Kole­
jarzem (Kępno) — 10 p. i 
Spójnią (Poznań) — 10 p.

Ogólnopolskie mistrzostwa 
juniorów w koszykówce odby­
ły się po raz piet wszy w 1952 
r. i przyniosły sukces poznań­

skiemu Koleja­
rzowi. Z tym 
większym za­
ciekawieniem 

oczekiwać bę­
dziemy finałów 
tegorocznych 

mistrzostw ko­
szykarzy.

Mistrzostwa 
te interesują 
specjalnie Po­

znań z dwu względów: po 
pierwsze — że finały odbędą 
się w dniach od 5—7 listo­
pada w Poznaniu, po drugie 
— że do trójki, która zakwali­
fikowała się z grup półfina­
łowych — 'obok Kolejarza War 
szawa i Włókniarza Łódź —

wchodzi również poznański 
AZS. Turniej ten zyska jesz­
cze na atrakcyjności, jeśli 
Sekcja Koszykówki GKKF za­
decyduje o udziale w mistrzo­
stwach również poznańskiego 
Kolejarza — obrońcy mi­
strzowskiego tytułu. Jak wia­
domo w rozgrywkach okręgo­
wych Kolejarze uplasowali się 
na drugiej pozycji za akade­
mikami. ’

Poznańscy koszykarze mają 
więc szanse powtórzenia swe­
go sukcesu sprzed dwu lat.

(p)
REDAKCJA; Poznan m 
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czy Swym obecnym zachowaniem me przy­
pominał już w niczym zblazowanego biki- kpił Harry. — Niech nan zapyta* r 
niarza, jakim się już dwukrotnie tutaj za- w razie niebezpieczeństwa zrobimy 
prezentował.

Anita paplając powiadomiła go, co się wy­
darzyło z tej i z tamtej strony Uferstrasse.

_ Niech diabli wezmą tego Schimanskie­
go _ klął Stolle, któremu zdawało się, że
ta baba ..przechytrzyła** go. — Ile się temu 
staremu nagadałem, żeby zadzwonił do 
mnie natychmiast, jak tylko Dantzke wro-
C1 Szef** spojrzał na niego ze współczuciem.
—”Nie bierze się starych gratów na współ­
pracowników. Mają one dla nas takie samo (Ciąg dalszy nastąpi) 90) i

Teatry
OPERA — g. 19

„Rigoletto”
TEATR POLSKI — g.

19 — „Żywy trup” 
TEATR NOWY — g. 19

„Imieniny pana dy­
rektora”

KOMEDIA MUZYCZ­
NA — godz. 19.30 —
,,Pieśń miłosna Schu­
berta”

PAŃSTWOWY TEATR 
LALKI I AKTORA 
g. 11 — ,,Przygody 
Misia z cyrku” (przed 
stawienie zamknięte)

PAŃSTW. TEATR W 
GNIEŹNIE:

Gorzów — „Śluby pa­
nieńskie”

Kina
BAŁTYK — g. 14, 16, 

18 i 20 — „Niedaleko 
Warszawy” (polski — 
od 12 lat)

MUZA — g. 11, 16, 18 
i 20 — „Małżeństwo 
aktorki” (NRD — od 
14 lat)

RIALTO — g. 16, 18 i

GNCDZIE-KIEDP
20 — „Niebezpieczny 
ładunek**

WARTA — g. 14, 16, 18 
i 20 — „Express Mos­
kwa — Ocean Spoko,i 
ny“ (radź. — od lat 
12)

PIAST — g. 17 i 19 — 
„Wilhelm Tell” (wło­
ski — od 14 lat)

LASEK — g. 19 „Straż 
nica w górach”

FOTOPLAST1KON - 
g. 10—22 „Rzym sta­
rożytny”

Koncerty
Państw. Filharmonia w 

Poznaniu — w auli 
U. P. — g. 19.15 — 
koncert symfoniczny.

^adio
PROGRAM II 

Fala Poznania 249 m
Wiadomości:

5.05, 6. 7, 7.40, 12.04,

14, 17.30 (P),
21.30 i 23.55

18.15,

Muzyka:
5.25, 5,43, 6.15 (P),
6.40, ,7.15 (P) i 8.10 — 
poranna. 12.10 —
Bayer: wiązanka z 
opt.: „Wieszczka la­
lek”. 12.25 — na swój 
ską.nutę, 13.10 — o- 
powiadanie pt. „Dola 
człowieka”, 14.30 — 
popularna, 14.50 — 
koncert solist., 15.20
— rozrywkowy. 15.50
— muzyka, 16 (P) —
aud. słowno-muzycz­
na „Lohengrin” 16.50 
(P) — rozrywkowa
17.40 (P) — utwory so 
lowe na różnych in­
strumentach. 18.20 — 
muzyka. 18.40 — u- 
twory wiolonczelo­
we, 19.35 — Bacewi- 
czówna: Sonata forte 
pianowa, 19.50 —

Mołdawskie melodie 
ludowe. 20.40 
neczna, 22 - konc 
symfoniczny, 
c. d. koncertu, 23 
taneczna.

Audycje inne:
5.10 — dla wsi, 6.28 
(P) — co dzień przy­
nosi, 6.33 — kalen­
darz radiowy, 7.45 
dla dzieci starszyęh- 
12 45 i 13 (P) - dla. 
wsi. 13.30 — dla
łęk geograficzno-kra*
joznawczych, 
informacje 14.10 
szkolna, 16.30 (P) 
poznańska gromadka 
radiowa przed mikre 
fonem. 17 — z życia 
Związku Radzieckie­
go, 17.55 (P) — ńla 
świetlic, 19 — muzy­
ka i aktualności, 19-2o 
rad owy klub racjo­
nalizatorów. 20.20 
reportaż literacki, 
22.20 — felieton

Sport:
21.45 — wiadomości, 
21.50 — dziennik


